
Nadanie 
W. UIbrichtowi 

tytułu 

Bohatera Pracy 
BERLIN (PAP). Jak podaje 

agencja ADN, pretydent Nie­
mieckiej Republiki Demokra­
tYCtljei Wilhelm Pieck nadał wl 
cepremierowl N RD Walterowi 
Ulbrichtowl. w 60 rocznicę jego 
iJrodżin. tyluł Bohatera Pracy 
- w uznaniu wybitnych jego 
zaslug dla odbudowy poliojo­
wel ~ospodarkl NRD. dla spra 
wy utrzymania i zachowania 
pokoju oraz utworzenia zjedna 
cZ0nych I· demokratycznych Nic 
miec. 
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o R G A N KW POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ 

Wyd. A Rok V - Nr 157 (1266) - Rzeszów, czwartek 2 lipca 1953 r. 

Budowa Zaklad6w 
".praw Samochodowycb 

.a Zeraniu Realizując podjęte .. zobowiązania lipcowe 
253 robotniko\ł "SANOWAGU" zastosowało 

nowe metody pracy 

2 lipca 1949 roku zmarł Georgi Dymitrow, 'e­
den z czołowych działaczy międzynarodowego ru­
chu rewolucyjnego i przywódca Komunistycznej 
Partii Bułgarii. ) 

Na zdjęciu: Reprodukcja obrazu przedstawiają-

WARSZAWA (PAP). NaJ-
1X>ważnleJszą Inwestycją w 
tizledzlnte budowy zaplecza. 
t~~nlcżnego dla naszego 
przemysłu motoryzacyjnego 
jest budowa Zerańsklch Za­
kładów Napraw Samv<:hodo­
wy.ch. Prawie całkowicie zar 
spokoJą one potrzeby taboru 
autobusowego całego kraju 
w zakresie napraw głów­

nych. 

cego G. Dymitro.\,,·a w rozmowie z Józefem 
Stalinem, ,Fot - CAF 

Na nowych normach, 

Robotnicy z zakładów pracy woj. rzeszowskiego rea­
liZUjąc zobowiązania na cześć święta Odrodzenia -
22 Lipca I pierwszej rocznicy KonstytucJI, dzięki zast~ 

neJ zobo\\'Iązanlern obrabiar· 
ki dla Nowej I·luty. 

nowymi metodami pracy mło~zież stalowowolska 
pracować będzie. ze zdwojoną energią' 

. !iowaniu w produkcji nowych metod pracy osiągnęli juz 
poważne nadwyżki produkcyjne, które wydatnie przy­
czynią się do przedterminowego wykonania zadań 
cxwartego roku planu 6-letnlego. 

Z nadwyżką realizu.la 
swoje zobowlazanla 

Załoga ZBM - Baza Trans 
portu \V Rzeszowie, realizu­
Jąc czyn lipcowy, znacznie 
pl-lekracza nowe normy. V,T 

dniu 23 czel'wca zespół trans' 
Do czynu llpcowego przy· gonów. mimo podwyższonego portowy Sokołowskiego uzy-

stąpiła już prawie ~ała zało- planu produkcyjnego na m·c skał 150 proc. normy, ze-
ga "Si!.nowagu". Znaczna lipiec, zobowiązał się wypro- spół Dzlubka 170 proc i Gro 
CZQŚć członków tej załogI. bo dukować ponad plan 30 sztuk belskiego 173 proc. W nastę 
aż 253 pracowników celem produktu. Podobne zobowlą· pnych dniach zespoły trans· 
szybszego wykonania podlę· zanle reallzować będzie zało portowe W. Skól'y, M. Owo· 
tych postanowień wprowCldzl ga oddziału kierownika Lich raka,.T. Woźniaka OSiągnęły 
lo na swoje stanowiska robo tenberga w produkcji asor,y przeciętnie 170 proc. nowej 
Cle nowe metody pracy. Tow. mentów. normy. 

Zelempowcy bojowo slaj<ł na 
froncie walid o plan: ZMp· 
owirc Piwowar na nowych nor 
mach zobowiązał się podnieść 
wydaj110ść swojej pracy o 5 
proc. ZMP-owiec Ryczko zwi~;( 
szy wskaźniki produkcyjne o !O 
proc., zachowując jak naj wyż 
szą jakość produkcji. Na równi 
ze swoimi towarzyszami pracy 
pracować będą nad stal ym i sy 
stcmatycznym W7.fostem pro· 
dukcji młode ZMP-ówkl. W. 
Szewczykówna posianowiła 
zwiększyć swoją wydajność 
pracy o 5 proc. 

INICJATYWA W. SAJA ... , 
- również znalazla szeroli'e 

zastosowanie w pra.cy, wśród 
młodz ieiowców s ta lowowo I· 
skich. Pod haslern , . .Ja nie wy. 
puszczę braku" pracuie c31~ 
mlodzież wydziału, ~dzje kie· 
rownikiem jest Czeslaw Torla, 
J. Kusiński postanowił również 
przez okres poprzedzający Fe· 
stiwal ze swojego sianowiska 
nie wypuścić ani jednego bra· 
ku. 

ZOBOWIĄZANIA 
PODEJMUJE 

CALA MlODZIEZ 

Zaldady zostaną wyposażo· 
ne w na.jnowoczdnlej;;le ma­
szyny, narzędzi::! ol'az przy­
rządy I 'aparaty pomiarowo­
badawcze, wyprodu:'.owaae 
przez przemysł krajowy w o 
parciu o wzory rad.:teckk. 
Carlość przebiegu technolo­
gicznego została ta,k pomyśla· 
na, aby czas naprawy głów· 
ncj autobusu nla przekroczy; 
H dnI. 

Szczupak wraz ze swoją bry- W reallzacj! zobowiązali Sumienne wykori:ystanie 
gadą pracuję metodą Hora· llpcowych bierze także aktyw dnia roboczego, zapewniony POWIf,KSZYMY Mlodzi hutnicy. niezorgan:· 

SZEREGI KOLESOWCOW_.. zowani jale Walros, Walerian, bielnikowej. Sprzed stanowi- ny udział personel Inżynieryj front robót, chęć szybszej Jan Burdzy I inni. postanowi!: 

Udezwa Zwjązku 
l\i~mców Walczących 

o Jedność, Pokój 
i Wolność 

ska brygady zniknęły stosy no- techniczny .. Sanowagu", reallzacji podjętych zabowlą· 
leżących dotychczas bezuży- który opracowuje nową doku zań - oto czynniki pozwala· 
tecznle kawałków blachy, że mentacJe technologiczną. jące robotnikom trans porto· 
laza I stall. Od plerwszycJ Jedna obrabiarka wym z ZBM·Rzeszów osią· 
dni reallzacJI zobowklązań btry dla Nowej Hutv gać wysokie wskaźniki pro· 
gada skrzQtnle wy orzys u· O dukcyjne. nrzyczyniające się 
je wsz!,!lkle odpadki produk· Załoga Bazy Remontu . w dalszej kolejności do przed 

·jn· brablarek w. Tarnobrzegu, terminowego oddania wzno-

... brzmią dalsze zobowiąza- w okresie przedfesti\1iniowyn, 
nia młodych hutników stalowo wykonywać po 130 proc. Iwr· 
wolskich. Już obecnie noie Ko- my. Za ich przykladem poszl' 
lesowa przy obróbce metalu inni. Brygada Adolfa Bielei:. 
stosuje 38 młodzieiowców 5ta- kiego zobowiązala s:ę praco· 
lowowalsklch. .szybCiej. taniej, \\'ać na nowych normach osią· 
oszczędniej, lepiej - oto zasa- gając średnia \vydajność pracy 

BEHLiN (PAP). W -dep0-­
si.y Ż Ou€Osc\dorfu dgencjt· 

C) . • ,:; .: . _ _ ._~ .~ . . . . . _-WykORuJąc .podję~ .zobowlą!1la·. · 5L'lm)tth - l1fM(hv '- ml"esż'kal: 
W okresie 'podejmowanIa nia już od pierwszych l.ni nycli. 

da bU.do~kt\VJi sociał. is\yczn~ 150 proc., br\'!lad~ zaś Nr)~d{o i 
' g6,'1'tó'r~1izuje mlodzież hu W. Plesnara postanowiia wy· 

,ADN dono31, że 29 C7.erwca 
Zwląlek Niemców Walcq­
cych o Jedność, Pokój l Wol-
11<.;6:: wystosował do w6Zyll~· 
k idl stronnictw zachodnIo· 
ll;emie-cklch, zajmujących o 
r;ozycyjne 6tanowl,sko 1V0b':!,~ 
iJolityki rządu bońskiego a· 
p~1 clo zorgantzowanta szero 
k lego frontu o:Joru przeciw· 
ko rządowi Adenaueru. \V 
<lpelu tym czytamy: 

Nie wolno dopuścić. by n,,· 
ród nu;;!. uległ zagladlle \ił 
wojnie bratobójczej. Powl­
ni8'n on dop!'owadzlć do zJe,j· 
nC'~;:'2riia [\~'eml~ w drodze 
pokojowej. 

zobowiązań llpcowych wzro- pracy na nowych normach. \1 

sly szeregi robotników Sano zyskuje dobre wskaźniki pro 
cklej Fabryki Wagonów, pra dukcyjne. Robotnicy tego za 
cUjących metodą Zandarowej kładu prowadząc planowo re 
i Howalowa. O 38 osób (w mont y maszyn osiągają sred 
s~osunku do m. czerwca) nlo od 100 do 110 proc. no 
wzrosła liczba sajowców. wej normy. Nadwyżki produk 
którzy zgodnie z podjętym cyjne, jakle uzyskUją robot· 
hasłem pracują bez braków. I nicy Bazy Remontu Obrabia 
Oddział· kierownika Llchten- rek pozwola Im na wcześ-
b2rga Sanockiej Fabryki Wa nlejsze oddanie przyrzeczo-

Narada pfzewodniGzących WRN w sprawie 
przygotowań do k~rnpanii iniwno-nmł'otowej 
WARSZAWA (PAP). Dla 

omówienia stanu got()wo~ci 
rolnictwa do szybkiego I spl'a 
wnego prieprowadzenla kam 
panll żnlwno-<>młotowej, oj· 
była się w dniu 29 czerwca 
rb. W Urzędzie Rady MinI 
strów narada przewocllllczą­
cych prezydiów WOjewódz­
kich rad narodowych, 

sprawie przygotowania I prz~ 
prowadzenia tegoroczn~j kam 
pani! żniwno - omłotowej. 

Naradzie przewodniczył 
Aby uniknąć powl)rzenla 

sIę tych wydarlel~, należy o· 
ballć· Adenauera podczas wy· 
borów do Bunde6tagu. Jedno· 
llte, stanowcze wystąplenl~ 
opozyc,lI przeciwko A'denau­
€rowl w walce przed·.\·ybo"­
czeJ jest dzisiaj naglicą kó 
nlecznośdą. Wspólnym ha-
słem tych wszystkich, którzy W czasie narady omówio 
pra,gną pOkoJu powinno być: no prace rad narodowych t 

wIceprezes Rady Ministrów 
Władysław Dworakowsk!. 
Wzięli w niej udział równic": 
sekretarz HC PZPR - Ed­
mund Pszczółkowski, mln!­
ster Państwowych Gospn 
darntw Rolny-ch - Hllar,\· 
Chekhowski, mln. Rolnlctw~ 
- Jan Dąb· Hocloł oraz szef 
urzędu Rady Ministrów -
nezimierz MIJał. 

Precz z rząd'cm Adenaueral komIsil znlwno - omłotowych 
Domagamy się rządu pokojo- w reallzacjl postanowień u-

ty Stalowa Wola. kotlywać 170 pro::. normy. 
------~--~--------------------~ 

Masy pracujące Niemiecltiej Republiki Demokratycznej 
maniieslu~ą swe poparcie dla pokoiowej polilyki 

rządu i partii 
,------------ ------------, 

BERLI N (PAP). W miastach ł wioskach Niemieckiej 
Republiki Demokratycznej odbywają się dalsze wiece I ze­
brania, na których masy pracujące deklarują poparcie dla 
polityki rządu N R D I dają wyru swemu oburzeniu z po­
wodu prowokacJi iaszystowskiej. rozpętanej 17 c;r;erwca 
w Berlinie. 

Na znak protestu przeciwko nieryjno·techniczni lipskich za· 
tej prowokacjI odbyła się w kladów hutniczych manifeslo· 
Cottbus demonstracja z udzia· wali również SWe zaufanie do 
lem okola 20.000 m!eszkańców partii klasy robotniczej I ną· 
miasta l okolic. UClestnlcy de· duo Na zebraniu zalogl tych 
monstracH przeszli ulkamI mia zakładów obecny byl przedsta. 
5ta niosąc s;r;tandary. transpa. wiciel sekretariatu Centralu~ 
renty i hasla nawolulące do ~o Zarządu Woluych Niemiec. 
walki o pokój, o jedność t-<ie· kich Związków Zawodowych, 
m:ec, o dalsze skupienie s:ę który potępi! faszystowską pro 
mas pracujacych republiki wo· wokację z 17 czerwca I wska­
kół KC SED i rządu Niemiec· zał na konierzllOSĆ wzmożenia 
kici Republiki Demokratycznej. l akcji wyjasnialęcej wśród mas 
NastępnIe odbył sIę wiec. pracujących, zwlaszcza zaś 

Robotnicy I pracownicy iniy wśród młodzieży. 

. 
Drugi dzień turnieju tenisowego 

Szyłklewicz 

(Spójnia Rzeszów) 
w półfinale 

Niedokończone partie pl8f 
wszego dnia turnIeju przynlo 
sly następujące rezultaty: 

Slyłklewicz -- Blumert 
(\V;wa) 6:3, 3:6, 6:3, Wardao 
(Kraków) - Hanlkowskl (Poz 
nań) 6:3. 4:6, 4:6. 

wego porozumlenlal chwały PrezydIum RZldu w ------------------------------

Wyniki drugiego dnia 
HudowIcz (poznań) - Gar 

steckl 3:6, 8:6, 6:3, Andrzej 
czak - Szkółka 0:6, 3:6, Bo2 
klewlcz - Hlmla 6:0, 6:1. 
Hofman (Bydgoszcz)- Na· 
lewajko 2:0, 3:6, Dltrlcll 
(GlIwice) -Witkowski (Szczc 
cln) 6:4, 6:3, Wardas (Hra· 
ków) - Cerber (Poznań) 6:~3. 
6:2, Marcin (GIlwice) - Chd 
brajskl 5:7, 6:1. 6:3. Hirs01 
(Hraków) - Blumcrt 4:6.6:1, 
3:6, Gęblckl (StaIlnogród)-· 
Głogowski 6:1. 8: t O, 6:<1 
l,ukaszek (Stalowa Wola) -­
Nowak (Kraków) 2:6, 7:9, hu 
nlkowskl - Osadca 6:0, 3:6 
4:6, R1mla - Szkółka 6:2, 
4:6, 7:5, Dltrlch - Szastak 
6:2. 6:0, Marcln- Tymowsk; 
8:6,6:2. Garsteck1 - Gębicki 
6:2, 4:6, 3:6, Wlącck - Hol 
man 6:2. 6:1. Rożkicwic1- -
'Andrzejczak 6:2. 8:6. lian j. 
kowski - Cel'oer 6:3, 6:~1, 
Szyłklewlcz - Hirsel 8:6. 
6:2. 

" ............................................................................... . 

, ,,, • 'OtUGOOK.:ESOWE.<OO 
NIC'-WA . 

Telegram 
Pracownicy RPZB 't. budowy .. R u Rzeszów w dniu 

27 czerwca wykonali plan półroczny w 104.3 proc. Do 
pomyślnego wykonania planu półrocznego przyczyniła 
się w dużej mierze re~dizacJa zobowla.al~. długoo~reso­
wych, w których wyrożn!ll sIę inż.- ZawIslak, Inz. Ho· 
Zlej. Int. Urbanik, majstrowie WllUSl I Rela, bryga­
dzlśc1 ciesielscy I murarscy: T. Wenach, W. Gugała, 
T. Rybka. J. MaJchrowlci I J. Chymon. 

Pierwsi w kopalnictwie 
Pracownicy kolejowi Oaęgu DOnP - Hraków opa 

ratywnośC swoich zadań w .kolejnlctwle zal-sze półro-
cże dostosowali do szybkoscl bIegu pociągów. Mimo 
trudnóśc1, mimo wzrostu przewozu masy towarowej o 
145 proc zadania I-go półrocza czwartego roku planu 
fHetniego· wykcmall z nadwyżką. Odniesione zwycIę­
stwo w realizacji planu półroczn~go kolejarze D~HP 
f{raków, przypisują ambitnej realIzacji zob~wlązan dlu 
gookresQwych, w wyniku czego nie tylko zost?ł wyko­
rumy z 4 proc. nadwyl:ką wsp6łczynnik obrotu w~go- • 
n6\v towarowych lecz I dobowy przebIeg parowozow l .. 

• 1.7 proc. nadwyzką. . : 
l ...... n u. II ... ~, .. Ił,. ~ ',!I_~ II". '.'.,!I_Ił".P U n~' l! '."" 1"1 ~-' .. ! .. l!.!!.Hł...!.!.'_.! I!J.I ~ '.tl.t.u.n-'_,-

, 
SKlęto polshiego ..,orzo -------

(Korespondencja własna z Wybrzeża) Po przemówIeniu towarzy· 
sza Bieruta zaczyna się den 
lada, Idą oddZiały Polsk1eJ 
Marynacki Wojennej. Idą 
Ip~,:Utobiercy wspaniałych 
tradycłl . zwycięskIch walk 
polskiej floty w Zatoce Swf.e­
:tej I pod Oliwą. spadkobler· 
cy bohaterskich obrońców 
Wellterplatte I walki naszych· 
żołnIerzy u boku armil ra­
dzlccklej o odzyskanie prIl· 
stacycn ziem polskich Bad 
Bałtykiem 500 kUometrowe­
go pasa wybrzeta. Idzie rolo­
·dzle~ marynarska, słuchau.e 
szkól morskich, słuchacze o-

S, wit wstaje nad Wybrze­
tein. Pierwsze promic­

nie słońca złoCIł spadz\lIte d3-
chy staromiejskich kamieni­
czek Gdańska I rozjaśniają 
białe części urządzen stat-

. ków w gdyńskim porcie. 
Wiatr kołys.:e kolorowe flagi 
kodu, którymi przybrane jest 
całe m1asto, Morze, w nocy 
jeszcze niespokojne, teraz 
jest prawie gładkie I nabiera 
barwy głębokiego błękitu. 

Jest pięknie I świątecznie 
w całym tróJmieście. Nastrój 
panuje szczególnie uroczysty. 
gdyż na Swięto Morza przy­
byU naJmtlsl gMcle - uko­
chany wódz narodu polskie­
go: PreZe8 Rady Ministrów 
Polskiej Rzeczypospolitej Lu 
doweJ towarzysz Bolesław 
Bierut I Marszałek PolskI 
Konstanty IWkossowskl. 

Olbrzymie Uumy ubrały 
... ~~ę Pili!! g~yj~m mQlo. 

Przybylł mle8zkrulcy Wybrze 
ta. wycIeczki z innych stron 
~Ju I serdef'znle witana tle­
legacja radzieckich budowni­
czych Pałacu Kultury t Nau· 
kl. ZaJeidiaJą· pierwsze sa­
mochody. Za chwilę towa­
rzysz BIerut I Marszałek Ro· 
kossowskl przechodzą przed 
frontem kompanII honorowej. 
Ani na chwilę nIe milknie 
burza oklask6w, nie ustaJIł o­
krzyki na cześć partii I Jej 
wodza, na cześć WOjska Pol­
skiego I Marszałka Rokossow 
sklego. Matki podnosz'ł w 
górę dzIeci, aby mogły do­
brze zobaczyć swego naJwIęk 
szego przyjaclela I opiekuna 
towarzysza Bieruta. 

A potem z trybuny ,podaJą 
słowa proste I mądre, wypo­
wiadane głosem znanym I k..,­
cbanY1ll przez miliony oby­
wateli ... , 

Cln-·rsklej Szkoły Marynarki 
Wojenne". Patrzą młode oczy 
z uwIelbieniem na uśmiecha­
jących się do nIch z trybu­
ny towarzYl!lznBle"t~ I Ro· 
kossowsklego. CI mtod:d ma· 
rynarze wiedzą dobrze, te 
służą Polsce ludu pracujące 

(J?9~ońcj!:el1le ~[1 str. 2) 

JunIorki 
Szmldtówna (Radom) -Re 

klcka 6:4, 6: 1. Fogelmall 
(I{raków) - ZmiJank, (Stsli 
nogród) 6:4. 6:1, Panasiuk­
Gregorczyk (Radom) 6:2, 6:2, 
Somsała (Gliwice) - Flllp 
2:6. 2:6, Lic;JÓV;nR - Zuk 
8:6, 6:1, Adamczak - że­
browska 0:6, 1 :6, rVIaIinow· 
~ka (Stalowa \\'ola) - Dal'ida 
(Hr<lk6w) 6:3, 3:4, . 
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157 (12ti6) .. 
Zorganizowali 

IIr,gadę produkcyjn. 
im. Rosenberg6w 

Pisma Renerała Oi~rowy komendanta wscho~nieRo Berlina 
do komendantów zachodniego Berlina w sprawie 

Po "dniu gotowości" do żniw 
i omłotów 

HRAHOW .• (PAP). Godnie 
uczc1l1 młodzi budowniczo­
wie Kombinatu Nowa Huta 
pamięć bohaterskich bojownl 
ków o pokój, ofiar amerykań 
skiej histerII wojennej, Ethel 
i Juliusza Rvsenbergów .. 

prowokacji faszystowskich 
Spec;alne ekipy kontrolne 

Zapisy Da Rolnicze 
Studium Zaoczne 

przedłużono do 30. VII. 

.. Nowin Hzes7.0wskich"· meLduią: 

Na wieść o zamordowaniu 
tych niewinnie skazanych pa-, 
trlotów. młodzi robotnicy z 
"Mostostalu" zorganizowali 
młodzle~ową brygadę produk 
cyJną lmlenla·.,Ethel I Juliu­
sza Eosenbergów. 

BERLIN. (PAP). DnIa 23 czerwca komendancI za­
chodnich sektorów BerUna przesłali do woJskowego ko 
mendanta radzieckiego sekfora BerUna generała Dibro 
wy pismo dotyczące ullcznych zamieszek, do JakIch do­
szło we wschodnim sektorze Berlina dnia 17 czerwca. 

Rolnicze Stu-dium Zaocz· 
ne po 4 I pół Ia,tach syste· 
matycznej nauki, bez prze-

Zapewnić szeroki ~dział kobiet w pracach 
inlwno-omłotowych po~rzez organizaCję żłobUw 

i przedszkoli 

Kampania na rzecz 
rebabilitacjl Rosenberg6w 

we Francji 
PARYZ. (PAP). We Fran 

cjl nadal rozwija się kampa 
nlal na rzecz rehabilitacji Ro 
senbergów. W wielu dzIelni 
cach Pary~a powstają komi­
tety rehabllltacjl. Rada mieJ­
ska w Bagnelix postanowiła 
uczcić pamięć Rosenberg6w 
przez nazwanie parku mieJ­
skiego Imieniem Ethel I Jullu 
sza Rosenbergów. I 

W związku z tym generał 
D1browa skierował dnia 30 
czerwca do amerykańskiego, 
angielskiego l francuskiego 
komendanta Berl1na Identy­
czna pisma następującej tre­
ści: 

"W swym piśmie l dnia 
23 ezerwca br. usiłuje pan za 
przeczyć ściśle ustalonym fa 
ktom, że sprawcami podpa­
leń I Innych ekscesów w dniu 
17 czerwca w radzieckim sek 
torze Berllna były nasłane z 
Berllna zachodniego wielkie 
grupy prowokatorów ,l agen­
tów faszystowskich, zaopa­
trzonych w broń i aparaty od 

biorczo- nadawcze oraz spe­
cjalnie wyszkolonych. 

Dla pana. panie generale, 
powinno być jasne, że taki 
stan rzeczy w Berllnie zacho 
dnlm zagraża porządkowi pu 
bllcznemu I beznieczeństwu 
ludności Niemieckiej Repu· 
bliki Demokratycznej. Mimo 
to w' piśmie z dnia 23 czerw 
ca uChyla się pan odtpodję­
ela nlezbędnvch kroków, któ 
re zapobiegłyby nasyłaniu 

zbrodniczych elementów na 
terytorium Berllna wschodnie 
go". 

------------------------------
Dostarczymy klasie robotniczej 

więcej zboża, mleka, mięsa i tłuszczu 
kow. dostawy mleka e 201 
• u,,'agi na hodowlę cieląt". 

* 

rywanIa pracy zawodowej, Ja 
Je kwallflkacJe równoważne 
pełnym studIum zwykłym J 
stopnia I tytuł Inżyniera roi, 
nika. Nauka na studium jest 
prowa-dzona według progra· 
mu wydziału rolnego - kle· 
runek agronomiczny - me· 
toda korespondencyJno-zjaz-

do~a~r:YJę~le na RSZ mogą I 
filę starać ka.ndydacl pracuJą­
cy zawodowo w rolnl<:twie, 
którzy nie ukończyli 40 ro­
ku żyeia 1 posiadają ś'.\·1adec;­
two dojrzałoścI. Do podania 
należy dołączyć ~yclory6, an­
kietę pernonalną, ~wladectwo 
dojrzałości, metrykę urodze­
nIa, zaświadczenie lekarskh; 
I 3· fotografie. 

Kandydaci, którzr pracują 
w plocówkach podległych: 
1) Min. Rolnictwa (PGR. 
POM itp.), 2) Min. Państwo­
wych Goopodarstw Rolny{:h, 
3) Centrali Rolnlaej Spół­
d1.lelnl ,.Samopamoc Chłop­
ska" - sklac1aja podania do 
kierownictwa swycll lakta-

Gromada lirzemienlea gm. f,aueut-Wies 
opóźnia wykonanie planów obo\\'iązkowych 

dostaw Opierająe się na notatce ~a- dóIV pracy. 
mieRZCZOlleJ w dniu 2ł. V. br. N~:u<c?yoCiel>e szkól rolnl-

... 1 nic dzIwnego, te !II!: tak mleka. Ob. Andrzej Szydelko, Powiatowy Zakład Mleczar~ki w czych, składa.ią podania IV 
dz:eje, skoro soltys w/w g-ro· jak gdyby zapomniał o tym. że I~ro§nle spowodował zaostr:<enie wydzlała{:h szkolnictwa rojni. 
mady ob. Stanisław Guzek, syn jego pracuje w Prezydium kontroli oceny zawartości tJusz- czego wojewódzkich rad na-

Członkowie spółdzleln! pro 
dukcyjneJ w Sośnicy w ze­
szłym roku uruchomili przed 
szkole. Obecnie, wobec nad· 
chodzących żniw I omłotów I 
poważnego nasilenia prac po 
lowych pomieszczenia przed­
szkola przystosowane ~ą do 
przyjęcia większej Ilości dzle 
ci (dotychczas chodzi tClm 
dwanaŚCioro). M. in. w hu· 
dynku stawia się piec, aby 
można było przyrządzać wię­

kszą ilość posiłków, jak rów 
nież w najbliższych dniach zo 

stanie uruc.homiony sezono­
wy żłobek. 

Godnym podkreślenIa je~t 
fakt, że do spcildzie\czego 
przedszkola i i.lohka w okra 
sie żniw nrzyjmc'.I';,ne będą 

również dziec:i gD"podar7.y in 
dvwldua!nych. Je';t to d,YN;"d 
pomocy pk!ej spółdzielnIa li­

dziela chłopom go:'pocl<lrll i .( • 
cym Jeszcze "w pujedy;,l.;:ę". 

Na zdjęciu: DzIeci z SO(;;'li 
cy ha',,rią się poc\ opieką (,,­
cltowe,! przedszkolanki w c:~a 
sle gc1y ich rodzice za,lęci są 
pilnymi pracami \I' polu. 

własciciel 2 krów załega :z do- Wojewódzkiej Rady Narodo- ezu w mleku. Okazało li~, te rodowych. nauczyciele szkół 
litawą 290 litrów mleka w tym wej w Rzeszowie, a drug-I w taltich gromadach jak Horek, podstawowych składają po' 
190 litrów jesz-cze z roku 1952! kszlalci się na Uniwersytecie Potok, Pletrusza Wola, I.ubla, danIa w wyd7.lałach <A~wiaty 

Paliwo. paliwo. paliwo 
Z kI dem solty"a s' pIesza we W"""'!awiu i korzysta :te k _a przy a ~.. ,"~ Jaslonka I Inne błędnie ocenia- powiatowych rad narodo Dotychczasowa ocena a cjl 
1. niewykonaniem" obowiązko- stypendium. no zawartość tłuszczu w mlelm. wych, członk~wl.e Gpó1rl7.lelnl laopatrzenia ciągników, kom 
W uch d~taw Jan Berdian któ Jednak nie wszysCy z IYromB d 

J "'" , - "Wynosi ona bowiem przeciętnie pro ukcyJnych - we wlaśc'- baj nów i Innych maszyn żniw 
ty prowadzi wspólnie ze swoim dy Krzemienica ulegli złemu 3,ł proc. a nie Jak dotychczas wych sobie Państ''''owydl O. nych w paliwo wskazuje, ~e 
zięciem Stanisławem Jaźwą fik wpływ{)wi !oltysa. Ob. Szcze- podawano 2,9 proc. środkach MaBzynowych. nie wszystkie !nst\!tucJe po-
cY'l'nie TO'b!to a~podarkę' pan Czopkoń, Wojciech Buk re ~ 

.' ~...."" - Mł' trafią nawiązać właściwą 240 l,'!' aleO'łeo-o mleka ob alizuJ'ą obowiozkowe dostawy j . I I t I J a o I srednlorolnl chłopi , row z '" '" , . "1 .. W wy asn en II cZY:lm)' da., wspo"lpracę 7 CPN. Zdarza A d I· S yde!ko 306 litrow s nadwyżką. w powlatowyeh za.rzadach ~ 
n rze z te: "aktyw gromady Korczyna ZSCh. Pracownlcv l dktVW- się jeszcze, że niektóre 

l i J. d i· i d· S i przyczynił 51ędo wykrycia po- ni dzlałącze skl.a.da.i~ poda- POM-y czy te1: PGR-y zama Nie ep e' z e)esę wgroma ,Złe ~n na wunych zaniedba6 w pracy I d d 1 1ó k d w,laJą pa,liwo w ilościilC, n", któ 
' . , . . ' l .. <f~~ k"'='mlejscowego zlewniarza, ob. ,'Clej' n a o ;f a w -ac r prezy· . 

... ~dzie zaległości na ~zj~ń~y~ roz,,:,i~ą_ szerOKą 11 ellę ~. dl6w rao 'narodowych. ' re poważnie pr.zewypzaJą 
~I maja wynosity 38.804 lttro;.v sWladamla"l~ą ~a rzecz !erml- kl. Sprawa Jego razem z proto- Ich zapotrzebowanle~ Taka 
mleka, w tym do uregulowama naw, ej realIzaCjI Ob.OWląZkO-, kolami ze złej pJ:acy innych _ O sz<czeg6łowe InformaCje metoda planowania "na I 
za rok 1952 pozostało 14.029 wy,ch dostaw. Zwróct! uwagę Zlewniarzy: Golanow.klego z w sprawie rekrutacji, orga· wyrost" powoduje, że składy 
litrów! Ob. ob. Jamroz Michał, zalegających na fakt, że za leg· Nadola, Kowalczyka z LubU zo- nlwcJI l metod nauczanIa Wf CPN bywają "zakorkowane' 
Władysław Szulc, Stanisław rości w dostawie mleka za rok otaJa skierowana do lIl'okurato- nsz należy zwracać się Jo produktami. których zamawia 
Bieniasz, Szczepan Chmiel, ~952 moż,na jeszcze wykorz)'- ra. Natomiast Zofię Danelul< na.ibUż'3zego Z następulfj·cych jący nie jest \V stanie ode-
vVladyslaw Jędrasz, Piotr Kluz, stać ,zamiennikami taldmi. ,i·ak zlewnial'kp' z Zarnowca zostawio z<1,kła~lów Rolniczego St.:· brat:. Powoduje to OCl,l'wj, 

Stanisław Tendal. Jan Jabłoń- maslo. jajka. trzocla mięsna, no na zajmowanym przez nią c1!um Zaocznego: P07.nilll. ul. ścle przestoje C1.'stern, k[!:,e 
k t kl ' ł . ." I' I"e 'II1a oraz Dąbrowskle,~. o 139. \V:u'Sza- ' -!; a są ym, oryc 1 opleszalo~c s onmowa, z JO/_. w~, 'stanowisI", z zastrzeżeniem jed- ., od poc.i-.ątku roku urosI\' uo 

k . bo k d' b wrr. ul. R"lkowiecka 8. 013z-' -
w wy 'onywamu o wIąz 0- 1'0 . nako że w wypadlj:u dalszego tyn __ hortOl\'o. 'Vroclaw. dnia dzisIejszego do kilkll ty 
w\'Cil dostaw spowodowała zanic<lbywania obowh\zlrinv zo- slc.c\.' g·odzin. 

I ł ·· P d b l '" l 1'1 '.1' I CI Pl. Un!\\'ersyteckl. Krak(iw. \\'/W za eg OSCi. o o na sy u- ," wa cc o 1 (WluaCięl·a Ch' stanie natychn>iost zwolniona z I I 
~cja jest w gromadzie Wyso!,a lości w wykonywaniu obowiijz- pracy". AJ. M Ic;';iewlcza 21. Lublin, nną wada phmowflnj;l ;:;~o 
1 taIJ} nie wywiązywanie się z kowych dostaw a.klyw gromadz Pl. StCll!na 5. patrzenia w paliwo jest meto 
ólJowii)zkowyeh dostaw przez: ki wyżei wspomnianych gro· , ------------------.:.....--
Katarzynę Surmacz, Marcina mad' wi[1jen korzvsl3ć z do- J - t 
MirhllO, Józefa Kuźniara, Geno I swiadc7..eń chlopów grornsdy, W. 4Ja O 
weię TaJchman spowodowalo. ,I-landzlowka, którzy już w i '1{ 
ż,e gr~rna-da ta zalega z; 35.538 \ więkswści wykonali w 100 pro ---,. --, ... _, .. -
UI'aml mleka. centach swoje obolViazki wo· (Dokończenie ze str. 1) 

Trzeba. aby ~omadzJ<i ak· bec państwa. go, że stoją na straży jej mor 

I\ryt}! ka pomogła 
sklch granic, na straży po­
koJu. _ Dlatego uczą 'ilę pU­
nie, pogłębiają swe wiado­
mości z dziedziny wyszkole­Powiat~wy Zakład MleczarskI 

'W Sanoku w odpowIedzi na no­
tatkę krytycm" :tamleszczon" w 
rubrycel "Doltarcz:ymy klasie ro 
botnlczeJ 'wIęcej "bota. mleka, 
mięsa I tłuszczu" ilAlllleszczonej 
w dniu I. VL U51 ortwlerdza: 
"zarzuty wysunięte "'. wsPom­
nianeJ notatc. byly .łuszne. 

KierownIctwo PZM w Sanoku, 
realizując wnioski opracowane 
w czasie kontroli jaka odbyla 
się w zlewni Lali n gmina Sanok 
-Wieś uzdrowIlo stosunki Jakle 
panowały w zlewni. Ob. 'Eugenię 
Oleniacz zwolniono 7. funkcji 
ziewniowego I w dniu 15. VI. 
br. postawiono na to stanowisko 
Innego pracownika. 

* Podobne wy JaśnIenIe slwier-

dzające słuszność krytyki praso 
weJotrzymaliśmy z Prezydium 
Powiatowej Rady Narodowej w 

nia bojowego. 
Przeszli marynarze. Pne-

laroslawiu. W wyjaśnieniu do- chodzą teraz przed trybuną 
tyczącym notatki pt.: "Wciąż pracownicy stoczni, pracow-
leszcze za mało mleka s lI'lłynów nicy przemysłu, który po' 
I RadYmna" czytamy: .. Oporni wstał I rozwinął się dopiero 
rolnicy: Pawel PasaJ z. gromady W Polsce Ludowej. Dzlslej-
Ostrów, Józc! Wioch z gromady sza defilada jest punktem kul 
Sośnica, Stanisław Hałajko z mlnacyJnym Ich święta 

Dnia Stoczniowca ustanowio­
nego przez państwa ludowe, 
Wczoraj właśnie w dniu swe-

gromady Łazy na wniosek gmin­
nego delegata Ministerstwa Sku­
pu zostaną za uchylanie się od 
obowiązkowej dostawy mlel<a go święta pracownicy stoczni 
przykładnie ukarani przez kole- gdańskiej uczclll swoje wiel-
gium . orzekające w sprawach kle zwyclęstwo. W czoraj na 

nabrzeżu wyposażenIowym l<arno-admlnlstracyjnych. Nato- Ż k 
miast Michałowi Lisowskiemu z stoczni potę ny ry syren u-

znajmlł, te załoga wykonała 
gromady Skołoszów l Piotrowi SWe zadania - oddała przetl 
Chruścielowi z grom. Łazy, Pre- terminem 3 statki wykonane 
zydlu m GRN w Radymnle-Wsl W ramach umowy handlowej 
postano wHo zmniejszyć obowląz- ze ZwIązkiem Radzlcckin\. 

............................. ' ................................................... . Piękne nowoczesne statki 
zostały pl'zekazane radziec­
kim przYJaciołom, którzy w 
zamian dostarczają nam 
urządzeń dla Nowej Hu­
tv, dla huty Im. Bieruta, ~OlCI'M.'1 

"Marnotrawstwo nie buduie" 
\V związku z naszą notatką pod powyższym tyiułem 

ZBM nr 2 w Stalowej Woli komunikuje; te sprawę marno­
trawstwa bele!; DMS skierowało na drogę sądową. 

. 
. ~ 
. 

I 
R u d uJ" c y pr z y kła d dla Inriych marnotraw- : •• 

d~ : 
I ••• ' •••• II" , .................. , .... fi"" I ..... '., U. , ... Ił! ~ ~ .'~ ~~,~~'~'_".l.I-.!.l!.!.!U 

dla Dychowa, Jaworz-
na, dostarczaJ II Sl'rzętu 
dla budowy nowej Warsza­
wy, którzy I tu W stoczni 
gdańskiej bezustannie słu­
żą nam swą pomocą I radą. 

Idą w pochodzie przodow­
nicy pracy, na piersiach wie­
lu z nich wysokIe odznacze­
nIa państwowe. Wczoraj w 
(~.MęJ stf)~:ml 1,QJo}ot,!l' 

ków I. pracowników otrzyma­
ło Złote Krzyże Zasługi a 
27 - srebrne. 

Nad głowami defilujących 
przepływa makieta statku. Tu 
"Łódź", duma stocznIowców, 
drugi polski lewant, której 
"orygInał" stul Już gotowy 
przy nabrzdu stoczni gdań­
skieJ "Lódź", bliźniaczy brat 
"Nowej Huty", która tak pię­
knie zdaje egzaminy na da­
lekIch morzach, ale Jeszcze 
od nieJ nowocześnieJszy. 
, A teraz przechodżą pra­
cownIcy polskiego ratownlc· 
twa okrętowego. Ludzie ci 
mają za sobą· wielki dorobek 
- podniesienie zatopIonego 
wraku pancernIka "Gnelse­
nau", a O'becnle zbliża się ku 
końcowi wydobywanIe zato­
pionego na głębokości 50 me 
trów wraku statku pasażer­
skiego, większego od naszc­
go "Batorego". 

Przed trybuną przechodz~ 
nasze kolorowe sztandary. 
Chińczycy wczoraj wraz z 
rybakami NRD byli podeJ­
mowani przez nas na pokła­
dzie Batorego. Podczas "Dni 
Morza" zacIeśnia się przy­
jaźli narodu polskiego z brat­
nimi narodami obozu demo­
kracJI l socjalizmu. 

Koliezy się defilada na lą­
dzie. Dostojni goścIe wcho­
dzą na pokład ścigacza. Na 
redzie czekają nasze okrę­
ty wojenne, aby zaprezento­
wać się przed towarzyszem 
Bierutem I Marszałk!em Ro 
kossowsklrno. Stoją w bojowej 
łlotowoścl ś(:Iiac:~e I trałow.' 

ft.orza 
ce, okręty podwodne. Na po· 
kladach wyprężone w szere­
gu załogI. Ostro odcinają się 
białe kurtki oficerów oń gra' 
natowycłt mundurów maryna­
rzy. Migoczą w słońcu cho­
rągiewki sygnalizacyJne. Te 
ukręty, to widomy znak na­
szeJ pełnej gotowości do o­
brony granic morskich. 

Z prawdziwym poczuclem 
dumy podzlwlall uczestilicy 
Swięta Morza jednostki na 
szej floty wojennej, która po· 
wstała dzięki pomocy Związ­
ku Radzieckiego, która słu. 
ży dziś całkowicie narodowi 
jako nieodłączna część' Jego 
sil zbroJnych. 

Kończy się oficjalna część 
uroczystości. Goście zwiedza­
ją jeszcze Muzeum Marynar­
ki Wojennej, w którym zgro­
madz.ono dokumenty obrazu­
Jące bojowe tradYcJe naszej 
floty. Na ulicach Gdańska, 
Gdyni, Sopotu zbierają się 
już ludzie na zaba~y ł fe. 
styny. W stoczni Ildań~klej 
odbywa się wielki doroczny 
bal stoczniowców. 

Z cichym szumem uderza­
ja (ale o brzeg morza. a całe 
500 kilometrowe r.o1skle wy­
brzeie. Słońce kładzie zlote 
bł~kl na' zlelono-szaflrow11 
wodę. Słońce, śwIecI na~ nol­
sk~m morzem, nad Gd:u\­
skiem I S7.~zec\nern, które 
dzIęki, ZSRR Dl!. zawsze wró­
ciły do PolskI. Słoń~e śwIecI 
nad polskIm' wybr7.eżem. słO!i 
ee wolności i szczęśliwego 
Jutra. 

Kl'ystyna Niedzielska 

da: .. ,Jakoś to b~dzie". PG R-y 
czy t2Ż POlVI-y nic sti:raJ'1 
się dokładnie ocenić swych 
zapotrzebowań, w rew!lGcle 
bardzo często .. ro7.iJ!jaJą się 
za paliwem grożqc po"t'>jem 
maszyn itp. 

Te wszystkie braki w pla 
nowanlu zaopatrz.enia trzeba 
'>I.'9beS , zi:>liiającej :<i~ akcj i 

, ,t.hlwh()~ófflJotbweJ bezwzglę­
'dnie ·zl1kwldó\vać. Tr!.Cha ~;}k 
że dopilnować, ab~' b:::CZK i 
na paliwo byly należycie w,! 
czyszczone, gdy:!: hrudne 
'Zb!ornlkl mogą SP~),,\'(fd()w,;ć 
a 'I'arie slln I ka. \\'ydaJ,~ sie, 
że zapomniał o lei !ćl':',1d;:le 
Zarząd Okręgu FG''':' \V Prze 
rnyślu, którv nie d'YJ! inowCil 
f'-:~C()y pcdległe mu 'Zespol,V 
PGH z'ahezpieci-) l)! OdPCJ',1';e 
di,::) 'tlc;:;ć zbiorniki'·' na pali 
v·o. VI;' wieI u ZE'~;Jcl<1ch PO il 
i POM istnIele nwi.li­
wo~t: budowy :-;y,'t':'l11c!n go~­
pooal'czym bctcl1o'l.':'Cll zl;!or 
nIkli\\' na oleje p.;rll1e. ZIJ!or 
niki takie pomogiyby lmn!eJ 
~zyć niedobory na b8czk! itd. 
I I.większyłyby zdolność ma· 
ga7:ynową PGR i POM. 

lok6ł rokowań 
w sprawae WYCOfania 

WOjsk kuomintangcwsklcb 
z Buuti, 

PARYŻ. (PAP). Jak dOM 

~Z4 7. Bangkoku (Syjam), na 
odhywaJącej się tam konfe­
rencji przedstawicieli 4 kra­
jów w sprawie wycofania 
wojsk kuomlntangowskich z 
Burmy kuomintangowiec LI 
Ju-fu oświadczył. że wojska 
kuomintangowskle nie opu­
szc~ą Hurmy. W związku z 
tym szef delegacji burmań­

sklej stwierdził, że jeżelt woj 
. ska kuomintangowskie nie 
opuszczą jego kraju, Burma 
kontynuować będzie walkę :l: 

nimi aż do ostatecznego Ich 
rozgromienia. Szef delegac'! 
burmańskle,l dodał. że Bur­
ma prosić będzie Syjam, aby 
zamknął sWą granicę. 

Oświadczylon również, te je 
go rząd nigdy nie pozwoli, a­
by terytorium Burmy wyko­
rzystywane by!o jilko baza 
woJenna przeciwko Chinom 
Ludowym • 
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Komit~t Gminny w Skolyszynie 
\vinien pomagać organizacjom podstawowym 

w gromadach 
Sprawa podniesien ia n,: 

,vy ższy poziom pracy partyj 
nej w gromadach Jest CZęstil 
prz€z aktyw gminny zani,e j­
by wana . Le.kceważące podej­
~<.;i'e do przestrzegania term!' 
nowego odbywania zeiJral1 O!' 
g aJlizacji podstawowydl i n a 
sycenie ich a·ktua1ną treści ' l 
zu:gadnień po 11 ly'cznych , czę 
stokroć powoduje trudnooci 

· w wykonaniu zadań partyJ­
nych, osłabia ,kierowniczą 61· 
lę polityczną organizacji par 
tyjnej w gromadzie. Na po­
twier·dzenle tych słów można 
przytoczyć przykłady z ter~ 
nu. W gml.nle Skołyszyn w 
powiecie ja6iehskim w rzerw· 
cubr. d~ dnia 25 na 7.apla­
nowanych 14 7.ebrań po<:lst'i­
wowych organizacji partyJ­
nych, które miały być ob6łu· 
;i.one przez członków Komite· . 
tu Gminnego partII I aktywi' 
stów partyjnych, odbyło się 
JedynIe 8 zebrań. W zwląz­
,ku z tym tak wa'żne zagad' 
niente, ujęte w planie praJcy 
'Homltetu Gminnego celem 0-
mówienia na p~zczególnych 
ol'ganlzacjoch podstawowy'ch. 
·a mlan()Wld~ uporządkowa 
nle gospodarki wewnątrz-pal 
tyJnej nie zastało .roz;pa­
trzone I przedyskut9wane 
·przez wszystkIch członków 
partiI. 
' Nowowybra.ny Romltet 
Gminny w SkołY/lzyble, napo 
tykając na trudności w swej 
pra·cy z pod~tawowyml orga· 
n l zacjaJm I partYJnymi winien 
dołożyć Jak najwięcej starań, 
nhy ożywić pracę partyjną w 
€romada,ch 1 przyczynić się do ' 
wzmocnienia wpływu organl 
za.cjl .podstawoweJ wśród bez 
partyjnych oraz zabezplecze 
nla ~eJ kierowniczeJ roll. 

U podstaw tej pracy wyla­
nia się konieczność uporząd 
kowania gos-podal1k:I wew 
nątrz - partyjnej w myśl za· 
l eceń uchwały KC, A trzeba 

· stwierdzić, te dotychczas I» 
szczególne ol1ganlZ8JCje par 
~yjne w gromadi\lCh tej, g Il) I· 
ny nie pracową.ly Ila:cf",z.nioc 

'nieniem swycll "zeregów. Np 
·organlzaJcja podstawowa w 
Bączalu Dolnym od "tycznia 

· ub . roku nie przyjęła ani Je.1 
nego kandydata w szeregi par 
· tlI. a jooynle 6k~ł1ła człon' 

stawowych w .. Bączalu Dol 
;Jym i HarkloweJ świadczą, 
li zachodzi konlecznosć oto' 
czenla. stałą opieką ze 6tro 
ny Homitetu Gminnego orga 
nizacji podstawowych w g,'o 
madach l udzielania Im sy' 
stematyczneJ pomocy. Przed 
członkam! !wmitetu Gminne­
go 6tOJą zwiększone, odpOWIe 
dzlalne zadania oiy\Vienb 
pracy partyjnej ! a,ktywnośc! 
ogółu członków w pncy ma 
50wo-politycznej. 

Dlate.go też nie mO'g(l mleć 
więcej miejsca wypadk' nie· 
wykonania przez członków 
}wmiletu Gminnego powi-e' 
rzony':;h im zadań. Tow. Jó­
zef Dykat>, mi ,Jl ohsłużyć z<:J" 
branie podstawowej "Organizd 
ejl partyjnej w Skolyszynk 
-- tymcza~cm zanl·erlhil ł 0 :1 
polcoenie Komitetu Gminne· 
go i nie porlal przyczyn sW:~ .i 
nirobecnc:ki n;] zebra!'iu. Po 
cl0bn le tow. Stall isla w Ba r: \' 
zel nie jJrzyhyJ na 7cl, rwn ie 
partyJne w PHslo~o:i, w 
~wlązku r czym zapow ~ edz;a· 
ne 'zebranie nie GclhOl]o tiię . 
Równlei i na pooi€'l:!z,enie He 

• mltetu Gm inn,~go parli I w 
dniu 6 C7.envca br. nie prl:y' 
było 5 człon'ków Homlietu . I 
termIn posie.dzenia mcsiano 
przełożvć. 

A wi'ęe pnlCC mn' IlT)1pr. nl~ I 

lJlem dyscyplIny partyjnej I 
rzłonkowie Homitetu Gmin­
nego partl1 w Skołyszynle, 
roz·począć winnI od "Ieble, 
przestrzega,ją<: w przy6złoOCI 
sumiennego wypełnianIa 
swyoh obowląz,ków. 

Ludwik Burczyński I Wanda 
Górecka, którym dotychczas 
w or-ga.nlzacJI pa.rtyjnej' 

przy zakładzie pra·cy nie po 
. wierzono kOli!kretnego zada­
nia w gromaodzle. CI członko­
wie partII wlnml przede wszy­
stkLm pracować z bezpartyj­
nyrm, podnosić Ich poziom u­
\lwiadomlenia poUtycz.nego I 
przygotować najle.pszych,naJ 
of!arnlejszyCih /'pośród nich 
do wstąpienIa w szeregI par 

W planie pracy na naJ­
bliższy okres Hom!tet Gmi., 
lIy stawia zadanie umocnie­
nia Istniejących spól:lzielnl 
produkcyjnych I zorganlzowa 
nla nowych, poprźez utwOrZE\' 
n ie komItetów zaloż)'(:lel 
skich w każ;dej grorna dzlł.'\. 
Pilnym zadaniem Jest t(lkie 
Z lil",'ildowanle tzw. ' "czar­
nych plam". W gminie Sko­
J.\'sl yn jesz,cze w trzech gro' 
mada.ch, a mianowicie w Sła­
lI'ęcinle, Siedliskach I.Opaclu 
.nie ma porlstawowych orga 
n lzacJ i party jnych. Popr,,ec!­
ni . Homitet Gminny niewie1') 
zrohił \v tym kler·un.KLI, · ahy 
przyciqgnąć do partii I,ezpar­
tyjnydl a'ktywistów.1 mlo· 
rizU~,ż. ulegaląc sugestii. Iż są 
to mak gromady'l nic mo;);­
na w nich rozwinąć t;zerzeJ 
pratCy partyJnej. 

W posz·czególnych g rom '!.­
dach mieszkaJą c7.fo!ikowl~ 
parti!, zatrudnieni w Skoly­
s7.yńsk !ch Zakla.dach Przemy 
sIu Terenowego, Jak np . IV 

Slawęcinle tow. tow. JóZ€'[ 
R{~ rrl\rsz. ,Jó7,eJ · lA'chowlcl. 

tlI. . 
W wynIku przeprowa·dzo­

ne) aglta.cjl indywiduaLneJ 
wsród aJ<tywu be'zpartyjnego 
w Slawęci!nie przez sekret~. - J' 

rza ~omitetu Gminnego par­
tli tow. Ludw,ka Rą<:z·kę. l 

prośbą o 'Przyjęcie do par-
111, zgłosił się ostattlio l€tem­
powlec Tadeusz Bllut. 
Za przykładem sekre­
tarza I{omltetu Gminnego 
partii tow. Rąoezkl. winni Iść 
wszyscy członkowie Homltetll 
oraz aktywlś<ci I spowodować. 
by w Siedliskach I Opa.ciu. 
zostały zorganizowane gl'Upy 
kandyda,ckle. 

Jednocześnie aktyw gmin­
ny musi pomóc organlzacjolll 
podstawO\vym w groma.dach , 
w rozbudowie szeregów pa;­
tYjl1y<:h . W ciągu ostatniego 
okresu Jedynie w Ltt;ow ii) , 
przyjęto na kandydata do p~r 
tli zetempow.ca Mariana Ma­
lopolektego I przef;zer~gowa · 
no jednego kandydata na 
człOnka parU!. W pozosta 

I 
ły>ch gromadaJCh nie przyJęlo 
nIkogo. Wprawdzie orgci'.niza 

I ·cje podstawowe przy Prezy­
I rllum GHN. PHP I zaklad7.lć' 

I przemysłowym w Skolyszy­
nie. or<p: IV POM w Przy-

I 
stekach przyjęły po k!łkll 
kandydatów, lecz ogólnie IV 

całe.! .gminie zaznacza 61~ 

l
, slaby wzrost szeregów parti1. 

Romltet GmInny partii w 
. Skolyszynle ma prze:! sobą 
. powat.ne zadanIa do spełnle, 

W dniu 28. III. 1953 r. rozpoczęło się w Zakladach MeChanicznych 
.. UrsuI" w Ursusie szkolenie przothi.l'lcych tokarzy delegowanych 

nla.· Wyk{Jll1a Je w pełni Jeśli 
wszyscy czł{Jll1 kowle partll- .zo­
staną zmoblllzowanl do .. pracy 

• . , ' .&kładów z terenu cal eJ PolskL "_. .. . . . 
Szkolenie to . ma na celu zapoznanie · tokarzy ze stosowaniem ' prz~ 

Ikrawaniu. Doża tokarskiego wedlu&: metody radzieckiego racJonali-
.atora - Wuyla Kolesowa. ." 

. Ha I:dJIlClul Int. Stanisław Henneł obja~nla sposób skrawania I 
prz;r utyclll nota tokarskle80 pomyslu Kolesowa. 

partyjnel I ma:sowo-.polltycz­
nej, .Jeśli .wykonanle powIe­
rzonych Im ,konkretnych za-
dań hęd7.j,e przez HomHet ey­
st-ematycznle kontrolowane . 

" . J . SZUBERT ," :~ ~~: . . ". 

na 
Maria Pytko - delegat 
wojewódzką konierencję ZMP 

D uh hala. RzędamI lItoją 
maszyny. Przy każdej -

pocllylana postać pilnie manew 
ruje rękamI. Igła łąc.zy nicia-' 
nym ściegiem mniejsze i więk­
sze kawalki materii. Zetempow 
lika hrygada młorlzieżowa. Im :e 
nia Hanki Sawickiej oodzien­
nie oddaje do użytku dziesi<)f­
ki gotowych, uszytych przez 
.iebie. wyrouów wlókienni­
czych. 
Wśród ciąglezo 5tukotu ma· 

.zvn nie zawsze slychać ener­
R'ic~l1e kwki mlodej brygadzist 
kI. Zetempówka MARIA PYT­
KO jest jednak zawsz~ i wszę) 
d.zle tam, gdzie potrzebna jest 
pomoc i raila fachowa. 

Tu kole;(;anb oros;, bv ",ora-

dzić lej jak prZY5ZYĆ wykrade 
rękawów, tam druga woł.a o 
materiał .na kolnierze. jeszcze 
inna: Marysiu odbierz R-otowe 
części. .. 30 koleżanek należy do' 
brygady MariI Pytko w prze­
myskich zakładach .,Czerwona 
Zorza". 

Droga życiowa Marysi 
stanowi prawdźiwe uosobie-
nie drogi setek Iysięcy mło· 
dych dziewcząt i .chiopców Pol 
ski Ludowej. 

UrodzIla sie w roku 1934 w 
gromadzie Tropie. gminą Strzy 
żów. O swych .dziecięcycll la­
tach Marysia nie lubI wspomi­
nać. Wiaf!omo - na dwóch 
morg-ach trudno było utrzymaĘ 
się licznej rodzinie. Aby jakoś 
wegetować, jedynym wyjściem 
(podobnie jak i dla jej rodzi­
ców) byla dla Marysi praca II 
kulaków. Poszł~ więc na slu±­
bę.ieszcze kiedy miała zaled­
wie 9 lat. 

W początkowych latach po 

powstaniu wladzy ludowel vi 
Polsce do zapadłej wsi powia­
tu rzeszowskiego nk' zawsze 
łatwo torowala sobie drog~ 
świadomość narodzin noweQ;.o 
żvcia_ Trudniej jeszcze rosla 

. świadomość J\\arvs i. która ciąg 
le illJa la się pl' różnych słu~.~ 
bach. . 

Dopiero w slyczniu 1951 r<?~ 
ku ,i\1arvsia zdecydowala "wyr­
wać" się na 2-miesiQczny kllrll 
krawiecki. Polem przyszła do 
zakladów w Przemyślu. I do­
p;ero tu .vstiJpila do Związku 
,\\joLlzieży Połskiej. 

Wszysiko -:- mówi MarySIa 
zawdzięczam organizacll 

ZMP .. OnR pomogla mi w pierw 
szym truunym okresie pracy. 
cna mnie wyclIowywala. 

Pr7.e\\'odnicz<)ca za-kładowe~ 
go kola Z,\'\P Franciszka Sm'a­
lec. wyraża sic o niej jak naj­
lepiej : ,\laria Pvtl<o jest człon­
kiem zilfządu ZII'\P, jest obo­
·.\"azl;o\\'a. energiczna . koleżeri 
ska .• \V maju b,. zostala prze­
szere2:owa na ' z knndyda!a l1ą 
członka partii. Ojciec jej je~t 
nlonki('nt .kol\lite!u zalożyciel­
skiego i aktywnym agitatorem 
spółdzielczości produkcyjnej w 
gromad7Je WitoszYlice gm. 
Przemyśl-WIeś. gdzie w roku 
19.30 rodzin~ Pytków o~iedlila 
si~ 'na S-hektarowym go~podar 
stwie. 

Sama MarysIa była przodow 
n;q pr!!cy - wyrabiala 140·--
160 proc. normy. Od stycznia 
1953 r. awansowala na bryga­
dzistkę. W Jej brygadzie nie 
ma bumelllntek. A takie kole­
żankijak Kazimiera Turek, Te­
resa Labiak czy Krystyna Za­
iąc z zetempowskiej brygad" 
Marysi osiągają dziś również 
130-170 proc. normy. Zgodnie 
i zesfJolowo pracuje mloda zP.t 
empowska brygada . Rowm:e 
ona, że z każdym dniem trze­
ha nam coraz to lepszej i C<l­

raz to więks7.ej produkcji. . 
Dlatego, kiedy w dniach .( I 

5 lipca br. na Wojewódzkiej 
Konferenoji . ZMP w Rzes.zowie 
zobaczycie czarne, stanowcze 
rysy twarzy Marysi Pytko, 
wiedzcie, że reprezentuje ona 
jedną z najlepszych br~u~~d -
swolą brygadę -która codzien 
nie; wytrwalą pracą pod kie­
rownictwem Marysi walczy o 
to, by "Czerwona Zorza" w 
Przemyślu utrzymala nadal 
7.dobyty we wspólzan'odnic:­
twie proporzec przechodni 
związku branioweR'o. (J, RJ 

ka Jó.zr.l.'a Stoja. za bra,k ak-
· tywnoścl w pracy partyjnej. 
W pracy teJ podstawoweJ Ol' 
.ganlzacJI uw.!docznlł się brak 
:,.1ktywnoocl pollt~mej 1 biel" 
,ny stosun0k członków do za· 

..................................................... ,""'''.VU ł. 'f".' U·"n •••• -yn ............ , •• , •••• , •••• 

dań partyjnych. 
. Praca nad budową spól 

dzleIczoścl produkcyjnej nl~ 
kończy się na zaniJestrowa' 
n lu spółdzielni. a właściwie 
dopiero roz'PQCzyna się wa.lka 
o umocnienie jej wpływu, o 
ZaJbezp lecz en le rozwoju nowo 
powstałych spółdzl~lnl pro· 
dukcyjnych. W gromadzie 
Harklowa wiosną br. zorga· 
nizowanospóldzlelnlę produk 
cyjtllą, której członkowie mają 
przystąpić do wspólnaj upra­
wy ziemi dopiero w jeslen~ . 
l na·tym, jak dotychczas, or 
ganlzacja partyJna poprzesta 
la, gdyż nie prowadzi prac) 
uświadamiając;;j wśród ogól" 
mi·esz,kańców gromady 

Brak pracy masow:rpol! 
tycznej powoduJe wzmożony 
nac!sk rozbiJackie'; d7! Hlah"J 
śc1 wroga klasowego, który 
usiłuje zahamować roz-
wój spółdzle!cwśd pro-
dukcyjnej. Ulegając pod-
szeptom wroga klasowe-
go, kilkl.J mnIe.; uświadomio' 
ny·ch członków spólc1zieln; 
\,, ' ycofało złożone (lekh:filt~.le. 
.1e.;t to Gygnał dla org<inll3' 
cj i podstawowej, aby nie lIs Il 
wać w pracy polltYC7no-u· 
świadamia.l :;ce.l wśród bezpa,1 
\vinvch . a zwłClszcza w~ró : l 
(,·>:!0.nków spóldzie!ni [J!'Oduk· 
cyj"e.l. poprze! wZlll ·)żeni~ 
pra,::y par!~'jne.i. Tym;;zas~m 
w H<lrklow€j zBbranl!l party.! 
11 8 . nie odbywają się regular· 
n'·e. a O'itatnlo sek\'etarz tow. 
H 2len" Dzi·erlzic mimo. ii zo­
.:::t 'i la powiadomiona o termi 
n :'8 70brania z udziałem człon 
1<3 l{omit2tll Gminnego, nie 
przy.gotowała 7.ebran\a I w 
I'e 7. ultad e z powodu 6labej 
frekwencjI c zlonków, zebra­
nip. nie odhyło się· 

Te przyfoc 7;one przykłady 
7. dz ialalnOŚ'ci organizacji poll 

Nowej Hucie przybywa co 
mle6ląc tyslą.c mieszkańców, 
II cała ludność miasta liczy 

obecnie 35 tYSięcy os6b. ' W 
roku bieżącym przynajmniej 
3/4 z mlllooa m3 budynków . 
które maJą być oddane do u­
żytku. przeznaczone Jest Ju~ 
dla załogI produkcy.\:qej kom 
blna.tu. Pozootałe ćwierć m!­
Ilona m3 nowej kubatury bu 

. d}nków zajmą dalsze szkoły, . 
sklepy, restauracje, świetli­
ce, Złobkl, przedszkola ·ltd. 

Na terenIe . olbrzymiego pla 
cu 'budowy najwIększego 0-
biektu Planu 6-letnlego Z'1l­
chodzą więc obecnie wćUne 
zjawiska, które można z pew 
nyml uproszczenla.ml schara­
kteryzować w nasŁePuJący 
sposób: 

Po pIerwsze - budowa 
kombInatu I miasta oslą.gnę 
la swe największe natężenie . 

Po drugie - rok bleżą'cy 
Jest już okresem uruchamia · 
nia poważnej Ilości warszta­
tów prOdukcyjnych kombina­
tu. 

Po trzecie - miasto Nowa 
Huta po wykonaniu swego 
pierwszego zadania, JakI? 
przed nim postawiła partla­
dostal1czenlu załogom Inwe­
stycyJnym odpowIednieJ ilo­
ści izb hotelowych-weszło w 
drugą fazę budowy. Hończy· 
my z zakwate'rowanlem budu 
wlanych - budll.iemy miesz­
kania dla hutników. 

Nie była to prosta sprawa 
7.aproJektować pierwsze mia­
sto socJalistyczne w naszym 
kraju. Bez doświadczeń Zwlą 
.. ku Radzieckiego, bez przy' 
kładów Romsomolska,Magnl 
t.ogorska I podobnych miast. 
trudno byłoby się podjąć ta­
kiego zadania, tym bardziej 
trudno byłoby Je zreęl1zować. 
Trudności były tym większe. 
ie dla ~aoszczędzenla pań 
stwu setek hektarów lasu I 
odpowle~.!llej ilości sil tobo-

Inżynier Stanisław Zwałek 

Dyrektor Budowy MIasta Nowa Huta. 

Na ,nowym etapie 
czych załoga InwestYcyjna 
nie budowała baraków mlesz 
kalnych. Stąd o powiękSze­
niu tej załogi , a wi~c I o roz 
woju I przyspIeszaniu tempa 
budowy decydowała Ilość sta 
łych budynków miasta, odda­
wanych do użytku na hotele 
robotnicze. 

Budowa rozpoczęła się 
więc w okresie, gdy plany ca 
łego miasta nie były jes·l.cze 
dokładnie opracowane I za 
twierdzone. Budowaliśmy po 
szczególne osiedla według 
"gol1ących" jeszcze, wprost l 

rysownicy InżynIera, zdeJmo 
wanych projektów. . 
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~I D.'.wola'." N,w" H." .... ".,'. "hw", , .. .,".m l 
Rządu przyspieszają budowę czołowych obiektów Kombinatu. , 

Dute lukcesy odnoszą zwłaszcza zaloCl .. Mostostalu" utrudnione I 
przy wznoszeniu wielkich pl'eców. które podjęły zobowiązanie ) 
zakończenia montatu konstrukcji Italowej plerwsze&:o wlel- \ 
kiego pieca na 70 dni przed terminem. I 

Na zdJęciu: Ipawacze: AloJz;r KrzykowsJd. Franciszek Adam- ) 
czyk I Jan Szczyrbak przy Ipawanlu elementów konstrukcji IU- \ 

\ .:;..:'~ CAl'. fot. Zygm. Wdowll\sId ) 

budowy 
Okres ten jest juZ dawno 

za namI. Na gotowych, za­
twierdzonych przez Prezy­
dium Rządu planach miasta 
możemy pokazać, Ile ludno­
ści przewidziane Jest na każ 
de z osiedli, wiemy, Ze liczba 
mieszkańców całego miasta 
przekroczy 120 tysięcy . Pod­
stawową grupę ludności bę­
dzie stanowić w nim załoga 

. kombinatu oraz ro!J.otnicy Za 
kładów PrefabrykaCJI. "Vy­
twórnl Papierosów I Cegielni 
Zesławlc)<ieJ, należących do 
największych zakładów prze 
mysIowych tego typu w na­
szym kraju. Wiemy gdzie 
kończy się zakreślony dla 65 
tysięcy mleszkal1ców pierw· 
tizy etap budowy miasta. etap 
którego zakończenie prwwl· 
dziane jest na rok 1957. 

Do tego czasu miasto zo­
stanie wyposat.one w 32 przed 
szkola, 18 szkół, 23 żłobki, bę 
dzie posiadało szpital, ponad 
300 sklepów. 60 punktów ży 
wienia zbiorowego. Powsta­
nie siedziba rady narodowej 
- Ratusz , Dom Partii . Dom 
ZMP, gmachy wielu Instytu­
rji I urzędów, Dom Kultury. 
Dom Młodzieży, teatr, dwa 
boiska sportowe z halą , sztu­
cznym lodowiskiem l krytą 
pływalnią· 

Budowę tych centralnych 
obiektów miasta rozpoczyna­
my w tym roku. Budujemy 
równlet całą sieć warsztatów 
rzemieślniczych 'śwletl1c 
dziecięcych I klubów robolnl 
czych , przychodni lambulato 
rlów, bibliotek. BudujemY' ca 
łe zaplecze miasta w postacI . 
m~gazynów I przetwórni oral 

oddajemy Jut w tym roku do 
utytku pierwszą piekarnię 
produkującą dziennie 32 1ft 
ny~eayw~ \ 

W miarę Jak mIasto roua· 
sta się, coraz bardzIej staje 
się widoczna ogromna różni­
ca między miastami powstały 
mi w okresie kapitallzmu. 
czy wcześniej, a Nową Hutą. 
Nie ma w Nowej Hucie, jak 
w tamtych_ miastach, podzia­
łu na dzielnice zamieszkałe 
przez "panów miasta" - po 
działu na śródmieście l na 
dzielnice proletariackie. W 
Nowej Hucie - mieścIe bez 
klasowym, Jedynymi miesz­
kańcamI będą przeclet sami 
gospodarze miasta - na cze 
le z hutnikami rosnącego W 
oczach komlJ.lnatu. Wszyst­
kj.e mieszkan,la jak najstaran 
niej wyposażone są w wodo­
ciąg, gaz , łazienki , centralne 
(.grzewan!e. ł\ażde osiedle, 
obliczone na 4 -- 6 tys. mie­
szkal1ców, posiada pełną sieć 
urządzel1 socjalno- bytowycll. 
które zaspokaja wS'l.ystkle co 
d7.ienne potrzehv mieszkań­
ców. Małe haseny dla dziect 
-brodziki, piaskownice, źłeb 
ki, przedszkola, szkoły, świe­
tlice, sklepy, restauracje, 
pralnie. garaż8 itd. stanowią 
l'dpowiednie uzbrojenie każ­
(tego osiedla. 

. li)ążymy du s two\'7.enia mie 
szkańcom możliwie najlep~ 
.szych warunków h\'tu. 

BU,downlczymi Lego miasta 
sa prżeważnle dawni małoroi 
ni chłopi z Podhala I Rzeszo' 
wsklego. Na wezwanie Partii 
pOdJęli wielkie zadania budo 
wy czołówego obiektu socJa­
lizmu, wyuczyli się zawodu, 
reallzują zwycięsko postawi\> 
ne Im zadania, zmlenlalą~ 
p:zy tym w zasadniczy spo­
sab swoje własne. warunki ży 
clowe. ugruntowując pokóJ I 
\\'znosząc fundamenty socJaH~ 
zmu. ~ 
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Roman Kruczała przodujący chłop z gromady Jaiwiny 

. 
W dniach 15 - 20 czerwca obradowała w Budapeszcie Swlatowa 

Rada Pokoju, która wezwała narody do zdwojenia wysllki>w w celu 
pOkojowego rozwiązania spornych problemów międzynarOdowych. 
, Na zdJęciu: Fragment obrad. Przemawia wiceprzeWOdniczący 

BwlatoweJ Rady Pokoju Kuo-Mo-~o. CAF.' 

• -w O)1af.CIU o 

Sroda. Prawie zaraz z po­
łudnia pogoda trochę "zamą­
ciła się", górą zaczęły prze­
walać coraz clB,nnlejsze 
chmury. Zanosiło sic: nn 
desz.cz. Po konlczyskąch, mIę 
dzy zbożamI. Leżało siano -
przeschnięte. Ludziska, b3 
czą.c by Ich deszcz nk uprze­
dził, tłumnie wylegli z do­
mostw. Na drogad i polac{l 
zaroiło się od wozów, grahl. 
wl.cJeł. Ten zwoził. tamten 
grabił, Inny znów nakrywał 
daszki czy ostwie. Powie' 
trze "naoelągło" zapachem su~ 
cheJ koniczyny. 

W ślad· za Innymi a racrej 
Jeden z pierwszych ruszył 
też do siana Roman Kru­
czala. 

Rruczała na pewno 
sprzątnie wcześniej mż my 
- dolntywały Romana gl06Y 
z sąsiednich pól - u ni02go 
robota pali się w !Gkach, 
Przodownik -pierwszy w ca 
lej gromadzie. Na jego gospo 
darstwi·e nic sle nie zmarnu­
je. A w obowiązkowych d,)· 
stawnch, kontraktacjI... klóż 
go prześcignie? .. 

Mimo woli usłyszane słowa 
zdziwiły nieco I-\ruczałę. On? 
Tak "obmawiany"? Przecięt­
ny chłop - średniak? Prz,e­
:cież wykonuje tylko co do 
chłopa pracującego nale~y. 

Kończąc gorą,czkowe. zaJę 
cie spojrzał na horyzont. Jas 
ny, różowy zachód czerwco­
wegosłoń,ca zCllpowla{]a{ pc"}-

mocny kolektyw Tylko 
sp()łdzielll in produkcyjna w Lubzinie pOinnoży 

- - -

godę. Jutl'O deszczu nie_ 
będzie - rzekł przerLucają~ 
przez ramię g~,"bie i widły 
SpIe~zyl się, Chdał Jeszcze 
koni,ecznie zdążyć na zebra­
nie. No bo jakże ... Jest pl'~U 
sem koła groma~i .. kiegC) 
ZSCh, dzień gotowOŚoCl bli­
ziutko. trzeba omówić przy 
gotowania do ak,cJI żniwno' 
omłotowej. 

Romana Kruczałę znają do 
brze wszys.cy c h lopl \', gro­
madzie Jażwiny, ba - w ca' 
łej gminie Czarna. Jako przo 
downlka stawiają za przy­
kład przy każdej okazji: w 
pogawędkach sąsiedzkich, nh 
zebraniaich go wymieniają. A 
Kruczała przed nikim f'ię ni,e 
wywyższa. Pra,cuJe na g06pO­
darstwie (4,20 ha ornego;, 
ar zarazem udziela się w pra­
cy społecznej. Weruje kołem 
ZSCh, służy pomocą IWW, 
przekazuje swe goopoda:rskle 
doświadczenia sąsiadom. Dzlę 
ki niemu - długo bez.czyn­
ne kOło GW ruszyło 7 mieJ· 
sca. Dziś jest ono dość aktyw 

Za.wsze pierwszy zasieje, 
szybko zbi€rze. szybko ornll)­
ej. O sprzedaży dIn pańi>[wa 
części nadwyżek wyproduko 
wanych art)'kLllów l'olnyc:. 
nie trzeba mu przypominać, 
o kontraktacji równkz, Wi·~ 
jaki cel tych obowiązków i 
jakie z tego dla chłopa. Korą­
śc!. Ubiegłego roku c]oslal'­
czył do zlewni . oct dwóc;. 
krów zamIast 570 l ml8ka 
2.500 l. Zboża w ramach 
planowego skupu sprzx)ał za 
miast 510 kg 1.050 
kg. Zywca zamiast 158 kg -
ponad .10 q. Obowiązkowe 
doStawy ziemniaków wykonał 
bUsko w 200 proc. 

Spróbujcie zapytać Kru­
czały czy mu się to oplacilo: 
usłyszycie taką odpowlooź: 

- Państwo to naJlepezy na 
bywca moich noowYtek. Wy­
produkuJę - część sprzedam 
państwu, kt6re przez to może 
zaopatrzyć robotJnlków, a Ja ... 
mam pieniądze, węgiel, pa-
8Zę treściwą, nawozy 8ztuC~ 
n.e, płótno ... 

ne. Niedawno przeprowa<izo- - Istotnie. Za l5llmo tylko 
dzleJ.nl. ale spółdzIelcy zaczy- ny został kurs kroju I szy- mleko Rru.czala otrzymal uIJ. 

oSlągnlęC1U swoJe 
Grupa kobiet kończyla opIe­

lanie buraków. Robota szla im 
niezwykle sprawnie i kiedy 
slońce kryło się za widnokrę­
j:!;em. zostało tylko kilka rzę­

.dów do pielenia.. Kobiety nie 
zeszły jednak ze spóldzielcze­
go pola tak dług-o, ,dopóki nie 
zakończyły calkowicie pracy. 

nimy, bo od chwili. jak ~o wy­
brano przewodniczącym znacz­
nie popraw:la się sytuacja w 
naszei spółdzielni. Trzeba przy 
znać, że on dużo pracy wklada 
w rozwój naszej spółdzielni, 
nie rządzi ~ię tu jak jaki eko­
nom. niko~o o nic się nie py­
ta. on i ludzie zaczynają mu 
nie bardzo wierzyć. 

samo będzie I z Radą Kobiecą· 
Wtedy zyska ona całkowite u­
znanie. kiedy stanie się aktyw­
niejsza. Przede wszystkim He­
łena Pociakowa - przewodni­
cząca musi zaiąć się więcej 
czlonkami Rady Kobiecej, bo 
mimo. ii przoduje w pracy w 
polu. niewiele Clasu poświę"a 
dla Rady. Również reszta ko­
biet, członkiń Rady powinna 
nawiązać kontakt ze wsią tndy 
widualną. rozwinąć pracę w 
świetlicy. za~lądnąć do przed-

nają mu .nle dowierzać, bo cia, knka kobiet hoduJących roku ponad 3.500 zł go-
twierdza. że "gdyby chciał na- dróh. przystąpiło do konkur- tówkl, kilka q paszy treśc!-
prawdę przyczynić się do roz- su hodowla'l1ego. Sprowoozo-. weJ, za Jaja zaś bl!sko 5.000 
woju spółdzielni, to mó~łby no ra.sowe, dostooowar.e dr _ zł, nie m6wląc Już o ;n ac z-
przecież omówić wszystko na ml>ejscowych warunków kury nym dochodzie za ~ywlec 
zebraniach ogólnych". Or~ani- I koguty. czy. inne produkty kon t rak: 
zacja partyjna musi zwrócić Choć pracy przy domu towane. 
przewodniczącemu uwa~ę na Rru-czala ma dosyć, - nie za- ObeCnie? Gdy uchwałą z 

- Popatrzcie jak ładnie ro­
sną naSle buraki - zwróciła 
się do kobiet Maria Pawelek, 
se!<retarz podstawowei or~ani­
zj: partyjnej. 

to, że swoim postępowaniem KB k er 
zraża chłopów Indywidualnych nledbuje nauki. lą~ a - nla 3 stycznia br. rząd za-

- Do ciebie Marysiu mówi­
my - zwróciły się kobiety do 
'Sekretarz~ organizacji partyj­
nej - bo ty to naprawdę sta­
raSl się, a!)y nam dobrze' był.o 
w spółdzielni. Często krytyku­
jesz zarząd S"półdzielr.i. mi 
mo. ii w je~Q skład wchodzi 
twój ojciec. prosto w oczy mó­
wisz im o tym, że nie liczą się 
z rada kobiecą, że ni~dy prze­
wodniczącej nie zaproszą na 
posiedzenia zarządu. 

do spółdzielni. klucz do wiedzy - Jest w Je- pewnlł chłopom jEszcze wlęk­
go rękach codziennym zja-

Z dru~iei jednak strony or- wiskiem. Zawsze .. dorwie" fi ze korzYlkl, Rruczal:\ 
~anizacja partyjna przyzwy- choćby kilka minut CZaBU, wzm6.gł swe wysiłki o rozwó: 

- Co nam z tego, jak nie 
mamy żadnego uznania. Wro­
na i Mazur nadal pyskować 
będ a . że nic nie robimy - od­
rzekła ze złością Helena Poeia 
skowa. 

czafać powinna spółdzielców czy po obiedzie, czy przy hodowl!. o wydajność z ha. 

P d t . d 'ł lampie wieczorem, na prze- Podatek 8PlaJCU terminowo, 

szkola. ' 

rze organizacją par YJną o wspo pracy z zarządem J do czytanie Interesującego terna-
w Lubzinie stoją ważne zada- umacniania spółdzielczeCTo ko- t J k ć I " Ra mleka dotychcZM sprzednł 
nia _ ożywienia pracy Rady "u: .. aJ suszy /) ano ,.. - l 500 
Kobiecej. jak również uświado lektywu. Wtedy dopiero pójdzie cJonalny chów trzody chlew· z ewnl .1. ponad plan. a 

- Aż przy'kro czasem, że 
tak nie liczy się z nami zarz'ld, 
że nasz przewodnicz'lcy Wro­
na robi wszystko sam bez u­
zgo:lnic:1ia na ogólnym zebra­
n:l1. Kupuje sam bydJo. sprze­
da ie z magazynierem zboże, 
bo 'wydaje mu się. że ,ko:ektyw 
"w tych sprawach" nie ma ni-c 
do ganania. A gdyby (ak omó­
wić każdą sprawę na zebraniu, 
lo wszyscy członkowie wypc­
wiedzieliby się i robota szla 
by jeszcze lep:ej - rozmawia­
ły nadal kobiety. - Wronę ce- I 

miena przewodnicz~cego. że ła dobrze praCa w spółdzielnI pro nej", .. Sposoby zwiększania ~y~ na punkcie skupu -
.., mleczności krów", .. Hodowla 2 bekony """,,~A bo I lr 

mie on zasady statutu spół- dukcyjnej w Lubzinle, jeżeli za drobiu" Itp. ..t"'UWUO w ąz.o-
dzielni. Or~anizacja partyjna rząd nie będzie praoował w wo. Do końca roku sprzeda 
musi wytłumaczyć mu. że on Oprócz k6iążek fachowych dalszych 7 8ztuk 4 wClrchla-

Sekretarz i członkowie orera- sam nie może dec"dować o 10- oderwaniu od reszty członków, I beletrystycznych, czytuje 
'" J • • l' .. I ół kl zakupione w połowie ma-nizacj! partyjnej cieszyli się 0- sach spółdzielni. ani robić nic Jeze I nawląze s ę wsp praca pilnie dzien'l1iki I czasopisma. 

g-ólnym uznaniem. pużo mu- na wJasną rękę bel: 19ody 0- pomiędzy larządem. a Radą Jest stałym preI1umera.lorem ja zakontraktował na slel" 
sieli dal' z siebie, zanim zdoby gólne~o zebrania. chocillżby. Kobiecą. Wtedy na pewno zdc "Trybuny Lu<lu", "G roma- pleń. Ponadto ma kontra.kto-
łi sobie autorytet wśród spół- jego poczynania były bardzo b d 'łd I L b dy" ~ Rolnika Polskiego", waną grykę, rzepak, len. 
dz:e1ców. I kiedy zaczęli p-rlP- słusz.l1e, bo spółdzielnia jest ę ą spo zie cy. z u zlny "ChłopskieJ Drogi" .WI~ zle.mnla.k1. 
(lo wać w pracy zaw,Jdowej I wlasnością wszystkich spół- sztandar przechodni" ()którvm więc dobrze co słychać w kra 
społecznej i zdobyli kilku chło- dzie1ców i bez ich zgody przc- z takim zapalem mówiły kobie ju, na świecie, zna dokładnI:! ' Glebę ' I>OSI'il:dś"'nle najlep-
p6w indywidualnych dla spól- wodniczący nie może podejmo- ty na zjeźclzie. agitatorek społ I rozumie znaczenie 10bowlą- 'szą (przewatnie 3 I 4 klasa) 
dzielni. wtedy zarz;Jd zaczął wać ważnych decyzji. Wiele po zkl chłopa obywatele, lecz to mu nie przeszkadza 
liczyć się ze zdaniem sekreta- sunięć Wrony świadczy o tym, dziekzoś<:i produkcyjnej w Współgospodarla Polski Lu-
rza organ:zacjj partyjnej. Tak I że stara się :lll o rozwój spól- I Mielcu. E. Bolek doweJ. walczyć o coraz dorodniejsze 

plony. Zeszłego roku zebrał 

'"""'.""".""'n'"""""y,,,,,,,,,,,,,,,,,'YTY"""" """"",ł"n'''''''''''''''''''.VY '"'''''' """ """ " " """ """.,.Y y"""",,,,,,,,,,,,,,,,,,, •• ,,,, 21 q pszenicy z ha teraz UZyd 
K olejnym etapem naszej Notatki z wycieczki (IV) pra.ce w chlewie I w oborze ka na pewno 24 q. Zasilana 

wycieczki j€6t wieltka Rozwinęło się współzawodnl(' . racjonalnie nawozami zIemia, 
spółdzielnia iPcoduk>eYjnalIl lwo: Chlewmistrz Bernard pozwaJa być .pewnym tego 
typu w Ru l!cac h (pow. W' I - b d I- -I d GardzIelewski, lepiej prze-
'r,::zcw). Przyjeżdżamy łam w spn n Je z u owa • SI ę gospo arczą cle1 pILnuje ka1ld€J sztuki z przypu\Szczenla. 
'upnlne, czerw::owa ipOludnle. miotu, gdy wie, że otrzymJ Hodowca z Rmczały zaml-
Po serdecznym powItani\.:, SpO' ·Id.z.-eln.- za to poza stałymi dniówka- łowany. Od każdej krowy o-
6póldt:ie1cy z3ipraszaJą. nM do mi obrachunkowymI 0,25 
c n!odneJ , prze w lew<!l ej śwld- dniówkI, że za ka'Źlde 8-tygod- trzymuJe dziennie do 22 l 
mcy. w której czeka na nał> ple włożyli wysiŁku w umoc- ru. hl Mura.wskLm. nlowe prosie, ktore ma swo ml>eka o p'rzec!ętnej zBwarto-
poolłek. ulenie spółdzie·nl. Już w l~gdalenaBogusławs~ Opowiada on o szczególo- Ją wa.gę. dostanie 0,50 pro- xl 4 proc. Uusz.czu. SukceJ 

Podcza5. gdy Rudno, I g.rumiu 1949 roku zakuplo- wo opra.eowanym planIe gos' cent dniówki, za kaMe naJe- ten zapewniła mu hodowla 
którego Jedziemy, Jest spół· no 20 krów, a w roku następ moje, które przyszły na poda.rczym, który spóldzlel- żyle oporządzenie knura - bydła rasowego i umiejętne 
dzielnią młO'{\ą - spóldzleJ- nym spół.dzielcy nabyli dal- świat po wyzwolenIu... ]lia realizuje. Na konl0C pla- 2 dniówki obrachunkowe l,) 

nla w Kullcach, zało~ona zo- sze 20 krów, 8 macior I fi Tak samo innym nurtem. nu 6-letniego kullczanle będą miesiąc. żywienIe. 
stała w roku 1949. Nic wi?C konI. lepszym. dootamlejszym l pel mieli 80 dojnych krów, 60 ja - A czy nOl'my nie są 7.Cl Roman Kruczała znany 
d,lwnelgo, że rzeszowscy ohIo Państwo pomogło kuUcza- nym zadowolenia, toczy się łówek I 30 cieląt kaŻdego ro- ciężkie, a czy wlocie c0dzi<en-
!Ji chcą się tutaj dowiedzieć nom, a oni skrzętnie obra- teraz życie Marty JUlity, on- ku. Gospodarstwo powiększy nie lIe wykonaliście? . j.est takŻJ~ w okolicy jako "mi 
wielu Istotnych spraw. bo caJi kredyty na rozbudowlJ glś wyzyskiwanej robotnicy się o 160 owiec, o 8UO sztUK - Na. to Jest przedeż co- czurinowloc". Poprzez długo-
przecież kullcz<lnie, to już sta sipóldzlelnl. . tutejszego obszamLka.. Daw- drobiu. Qgród warzyvmkzy dziennie wypełniana tablica lemie doświadczenia "wytwo 
rzy, dośwl<ldczeni spótdziel- - ChcleJl.by§my wiedzieć niej nie marzyła nawet o rozwinie się na 12-tu hekta- dniówek. A że normy nie są rzył" nową. własną oJmIan.; 
cy. Nie cze-kaJ'1c więc koń- - pytają teraz nasi - Jak tym, by dzle~l jej mogły nau rach. Spóldzlelnla wystawi za cIężkie, to możecie się na 
ca posHkll, rzes7.0wlanie ży- wam osobiście wiedzIe się w czyć się pIsać, dziś naJstar- własną pralnię, łain.ię, ple- tej ta.blky od razu nrzeko- pszenicy - krzaczastej Of'IZ 
wo wypytują, jeden przez' spółdzieLnI. szy jej syn kształci się w karnlę t dom kultury. nać. - nowy gatunek niskopiennych, 
drugiego. 7:aś up.rzeJml gosPo Pierwszy odpowlooarre- !Szkole mechanicznej w Gdań- Z ~ywym zalntereoowa- Patrz.cie Zofia T0m<:zY:k. obficie owocujących pomldo· 
ctarze wyjaśniają w6/)'st,ku 6zows:kim chłopom. członek tiku, by w przyszłOŚCi powró- niem słuchają rzeszowscy· wykonuje na przykład ::l i pół rów. 
jasno l rzetelnie. spółdZielnI i równocześnie clć jako fachowiec do Ku lic. chłopt tych planów, których normy w clą;gu dnia przy 

Jej ogrodnik Stanisław Resz· • \ *. realizacja wiąże sIę nlerozer- przerywa\!1lu huraków. A ta-
- Opowioozcle nam ka. Mówi o nędzy, która go plęImy, jednoroclzLru1y do- walnie z dalszym wzrostem kkh jcrk Tomczykowa jest 

proszą nasI chłopi - ja.k za.- trapiła na. Indywldua,lnym go mek Ignacego 1 Zofii dobrobytu członków spółdzlel więceJ. 
Gynailści'c? Bo wieCIe, po- 5ipodal'stwle. o mIzernych plo Reszków wabi oko śwl~ośclą nI. Dziś 5-clu spółdzielców 
eząt-ek zawsze jest t:''ldny i nalCh. które uzyskiwał gospo firanek w oknach I v.-esoły- otrzymało już Jed'l1orodzmne 
tl'ą::hę się go boimy. gdy li darują;c w pojedynkę, o wil- mi rabatJkaml kwiatów. Res~ domki, co roku domków ta 
6i",bie hędziemy z':l,kl"dać ,goc! w czwor~zn)rm baraku. kowle - rodzice ll-clorga kich przybywać będzie w!~-
IiPólclzlelnię· . która mu p07..arla ży<:ie troJ- dzieci, gospodaruJąc w poje- ceJ, aż znikną z Rullcblę-d-

- Tak - po(:zątek miell~· ga dziecI. . dynkę' cierplelt okrutną nę- ne,odrapa:ne chaty. 
my trudny. Z wiosną 1949 I wcale nas nie dziwi, że dzę. .. * • 
rCtku nasze wspólne gospodar mówiąc o Bwo:m ży,clu dzi· DzM dz!ęklpomocy spół- O rganlzatorem świadomo-
stwo składalo się wprCiwdzl-c siejszym, zaczyna od plonów, dzielni, posiadają własny do- oci I siłą napędową wszy-
z 270 ha zi,;::ml. a,le na io od tego, Jak w zespołowej go mek z elektrycznOŚCią, z ra- stklch doniOSłych poczynali, 
mieliśmy tylko 8 koni: stare, spodarce :podnleśll wydajność ólem. 3 synów I 1 córka Jest w kullckleJ spółdzielni 
,!'ozpa'CiaJąoo się budynki gm· z hektara w życie, w pszeni- wra.z z ąeszką wychodzą re- organizacja partyjna, której 
podurcze, Za.dnego !:nnego in ey I jęczmieniu co najmniej gularnie do pracy w spółdzlel 6ekretarzem jest tow. Roman 
wental'za martwego czy ży· o 10 q, o tym, że dawniej z nI. Nic więc dzlwue-go. Dembek. Z LnicJatywy orgn-
wego nie miellśmy, WCt\g'6Z,1 groma<ly nie odstawiano dla jAl na nl,czym Im ter'iZ nie nlza.cjl partyjnej, członkowie 
lał z w$cieklo-s<:l. ol1sypyw::ll mlnsta ani litra mleka a i zbywa.: - przecleż samego ::u spółdzielni po' wyclec7ce do 
nas obelgami I podrzuca! trut dzIocl chlopskle, go ni(~ oglą kru dostaliśmy z dniówki (r kołchozów ZSRR zastosowa-
kę naszym koniom. Ale my dały. A dziś Idzie stąd dzlen brachunkoweJ 4 cetnary li u sleble,wzory racjonalnej 
!'iie daliśmy się. wal~zyl!śmy uie 450 l mleka dla robot- m6wl Reszkowa - a ile 100- gospodark! kołchozowlOJ, a 
Z09 wszystkJ.ch sił. by umoc uilków z Gdańska a nasze nego w6ze)akiego dobra, I wprowadzoole tych dośwlacl-
nić nasze spóldziel>cz~ goo- dzieclI -- chodźcie do mego &poro gotówki. -czeń w dużej mberze nwa~y-
poctC1rstWO, Przewodniczący domu - mówi Reszka. Do ..". ło na wzroście produkcJI rol-
Fl'anci.sze,k MUl'awski -- dz\;; mojego now;ego domu, który podczas, gdy kobIety, lIej, a prze,de wszystkim pro 
poseł do Sejmu. Antoni wybudowałem z kredytu o- skrzętnIe a czujnie oglą- d ukcj i hodowlanej. 
Wrzał, Stanisław Reszka, Ka- tl'z~manego w spółdzl€lnl, a dają ka'żdy kąt i sąsieki w Tak więc w Kulkach utwo 
zimierz Mokwa,. Marla Hamo- przy budowle pomagali mi In Bomach spółdzleków, mężczy rWI10 3 stałe brygady polo-
row,o:·ka - to ci. którzv naj- ni spół-dzlelcy, Zoba(:zy'cle w źn! rozmawinją z pn-ewod- we ora·z wprowadzono spc-
\Vi~€j w tym p!8l'wsz:"in etii- jak[.~h warunka,ch żyJ~-j Jz!{'C! nloczą:cym spól~l_z.1dnl, poslem cja,lne normy pr.emlow'IllICl z l 

• • 
KaMy z r;;.e,;zowsklch chło. 

pów ogląGa w kulickiej 
&półdzleJnl to, co najbardziej 
go 'Lnteresuje, !Szuka argu­
mentów na wątpl!wOO::I, któ­
re doty'chczas wstrzymJją go 
Jesz,cze od wstąpienia ua dr<.l 
gę usp ół.cJ z I elczonej gospo­
darkI. Argumenty te widzi w 
starannie pielęgnowanych ła­
nach spółdzlekzych, w potę:;' 
nej bazie gospodarczej. w z~, 
możnym I zadowolonym ży 
clu spółdzielców. 

A przooe wszystkim w !ch 
zwartości. w Ich boJowyn' 
duchu, który aodzlwszy 6i{' 
w walce o słuszną 6prawę, 
łą'czy Ich w codziennym tru­
dzie. Z trudu tego staje się 
kullcka spółdzi,e1..'1la gOlpodar 
"twem ~raz potężniejszym. 
s.tanowlącympowa"Żne ognI­
wo w zaopatrzeniu robotnI' 
ków. w dalszym uma,:nlanIu 
wlę7.i· miasta ze w.sią I w soju 
(;w robotnlczochlopskim. 

Nie to Jednakże stanowi 
Jego zasadnlczą dumę. NaJ­
większą dumą Romana Rru­
czały Jest to, że Jako chłor> 
średniorolny, sumiennie wyko 
nuJe swe obOWiązki obywat,el 
&kle, służąc za przykład dla 
wielu Innych. Cechująca go 
troska o rozwój odrodzonej 
ludowe.1 Ojczyzny usuwającej 
zwycięsko zacofa.ni>e, w Jakim 
pogrążyły Ją rzą,dy kapitalI­
&tycznO-Obszarn!c;e I długo­
letnie wojny. prz'ede wszyst­
kim uśwladomien~ sobie ko­
nieczności przebudowy nasze­
go rol'l1ktwa - oto przesłan­
ki którymi kierując się za­
stosował w roln!ctwlehasło 

robotnika Wiktora Saja "ja 
nie wypuszczę braku" OPl:I: 

zadeklarował gotowość przy­
stąp!,enia do spółdzl,elnl pro· 
duk,cyjn<=j. Czyn Jego jest 
czynem chlopa· patrioty. 

M. KREMPA 
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l:ylry poparte la'ktami 

Gdy porównamy przedwojenne stosunki gospodarcze I spolec'/!. 
ft"l.! 1,\' wojeuótJztwie rzeszowskilll ze stara'n, dzisiejsz,\'m - s"wier· 
t1zamy, ze ZI(>mla Rzeszowsl<a, która (ln~d wojną była tródlem 
dochodów dla PotockiCh, Tarnowskich l Innych obszarników, 
żrórlłem taniej siły roboczej dla obcych I rodzimych kapitalistów. 
która stanowiła obraz ciemnoty I zacofania, dziś szczyci się owo­
Iml wspanlalyml osiągnięciami. Skończy t się raz na zawsze wy­
zysk kapitalistów I obszarników, zniknęło widmo nędzy I bezro­
bocia. 

W takiej to ... łaśnle ruderze mieszkał WładYSław Król ! .Juro· 
wlec. "Dorobił" się jej na fornaJstwle w pObJlsI<lm majątku ob­
~zarnic'ZYm. 

Dziś ten sam Wladysław Król wraz l! rod~lną mieszka w ta­
kim oto murowanym domku, który wybudowala DlU spÓłdzielnia 

produkcyjna. Stalo alę tak dlatego, bo coroczny budzet Polski Lu­
doweJ przeznacza olbrz)'lIlle sumy na budownictwo wieJskie. W 
ciągu krotklego okrelu czaru sarni nie bylibyśmy w stanie nadro­
bl~ wiekowego zacofania I dlatetr0 z pomocą przychodzą nam Inne 
wojew6dztwa jak ńaUnolrodzkle, łódzkie, wrocławskIe. Zobowią­

zuJe to Dasze rolnIctwo do Jeszcze wydajniejszej pracy, bo... Im 
wIęcej wid nasza, ~przez sumIenn. wypełnIanie Obowll\zkowych 
dostaw towarowych, zaopatrzy kluę rObotnl"zą w artykuły spo­
żywcze - 'fUl U)'bcleJ rosnąć będzIe DUZ dobrObyt. (z referatu o 
bud:tecle). 

W roku bIdącym ~4ane zostanI!, do utytku I nowe W7.orOWI 
domy kultury .... Ipół~zlelnlach prOdukcyjnych w Wletlłnle pow. 
Jarosław I w GrudnIe Kęplklej pow. Gorlice oraz rozpocznie 'slą 

budowę nowego domu w SędziszowIe. Same nakłady Inwestycyjno 
w zakresIe kultury w budtecle terenow)'lll wynoszl\ w br. ponad 
3 miliony Złotych. Juty naclsk polotony &OStanie na wzrost biblio­
tek oraz IwieUle na wsI. przy Domu Kultury w Wletlłnle prowa­
d.zi się Jut roboty wykończenlow., Dzieli II LIpca będzie dla wIe­
tliulan dnIem podwójnej uroczystoścl - raz, z powodu lwIęta Od­
drodzenla Polski, dwa, II powodu otwarcia nowego Domu Kultury. 

3eSJI PQr6wl'~Il1Y ol(r~s 19~9 r., kIedy na terenie naszego wo·· 
Je",ó':',Lwa mieJlśmy 64 proc. SZKól' po4łtawowych I stopnIA .. jNI­

nJ'-m nauczycielU, a 7-klasowych 15 prcfc. I, co czwarty mieszkaniec 
\'\I:{l był analfabetą - to dziś na terenie naszego województwa za­
lellwle 15 proc. ogólnej Ikzby szltół podstawowych, to szkoły o jed· 
ny.n r.auczyclclu. Ilość szkół 7-klaSOWych wzrosła do 6B procent 
ogólnej liczby szkól. W roku bieżącym młodzież szkolna rozpocz­
nie naukę w dalszych nowych 25 7·klasowych szkołach. 

W tym samym WIeWnie, obQk Domu Kultury stoi duły bu­
dynek szl<olny. UC7:ą się w nim dzieci wletlińskich chłopów, nie 
jak pr7Pf! wojną, lyIl,o do 4-tej l<1asy, ale do 1·mej.< Obowiązek 
nauczania dzieci z Wietfina został l'owlcrzony , nauczycielom. 

l Budżet nasz jest finansowym odbiciem 
Za-narodowych planów gospodarczych. 

bezpiecza on nieprzerwany wzrost i dosko­
nalenie produkcji socjalistycznej na bazie 
najwyższej techniki, w celu zapewni,ęnia 
maksymalnego zaspokojenia stale rosną-

I 
cych potrzeb materialnych i kulturalnych j 
społeczeństwa. Budżet nasz służy przez to li 

wzmocnieniu sił naszego patlst~a, które 
stoi na straży zdobyczy ludu pracującego. l 

~---------------------
_, ____ . ______ J 

Wlad7.lI ludowa troszczy się 16·vnle~ ., warllllkl mieszkaniowe 
na wsi, troszcz:!, się o to, aby wszędzie było Qwlatło elektryczne. 
Pned wojn" chłOp rzeszowskI mu,la! 09zcz~dzać na nafCie, a I nie· 
rzadko Awlecll łuc:.ywem. Za cały czas przedwojennych rządów .a­
nacja zelektryfikowała 1 procent gromad. Natomiast jut w roku 
1947 stan zelektryfikowanych wsi podniósł się do ł proc., a wIęc 

o trzy. a w porównaniu do końca 1953- r. prawie o 16 razy wIęcej 
nit zdołała tego dokona!'! sanacja w ciągu 20 lat. W 1O:':U 195% mie­
liśmy już zelcktryfli<owunych 203 pomady, w rolm obecnym ze­
l"ktryfll'''~emy dalszych 31 gro,n".-I. 1.7,,,. że prawic C<' sló1:na 
:romacla w naszym województwie będzie lHi"lada~ światło elek­
try~zlle. 

Rozbudował się zaniedbany przez rospcdarkę kapltali~tYCznll 
podkarpa~kl przemysł naftowy, dzięki pr~eprowadL ,nym I prowa­
dzonym nadał na szeroką skalę efekt~ wnym pOSZUkiwaniom naf. 
towym. Nasi naftowcy korzystają coraz azerzeJ I więcej ; do. 
śwladczej\. przodującej wiedzy I techniki radzIeckiej zwłasi.cza w 
zakresie wlercel\ rotarowych. W ogólnych nakładach skierowanych 
na przemysł najwIęcej partycypuje przemysł naftowy, amlanowi. 
rle - 55,4 proc. Nakłady na przemysł naftoWy w powai: ej twej 
części przeznaczone są na nowe PoszukiwanIa, kt6re umo:l:UWIą dał­
szy wzrost eksploatacji ropy naftowej w latach następnych. 

Do wlercel\ za ropą naftową potrubne III wich wiertnicze _ 
d~i6 produkuJemy jc Już u lieble. 

W t9:;;l rolol n7.'y,,~:mll" (1i1ls7,~'('h ~.~9.1 nl)\-\') ch izb nliesziraJnych 
tł' miastach i o!'oicrtła ... ~h l'uIJ.d.nit"zy...:h or:1Z 3.14-1 w stanie surowym. 

8anlc nakłarly Oil ł~apit:{lne rt:"lnt.nły' hudynKów nlies7,kalnych wy .. 

niosą ponad 3 miliony z1otych. \\' :lakrc~it· ur':C:~d'l.€ń komunalnych 
p:r'1.e'lnaC~R ~i~ na l1nn··"t~·c1e \'."olłociąr.o\n~ i l{anan.~~acyjne sum. 
ponad 18 lnll. T.lotYf':b, z czego najpowa::n icjs:l.\'lui obiektanłi oędąl 

budowa wotlodągów \Y Mielcu. I)~bicy I La(,cucie oraz rozbudowa 
sieci k:utalizacY.inej w R,le-,zowlc. 

Rosnące jak grzyby po des'-czu coraz' to nowe bloki mleszlcalllc 
wytyczają nowe ulicl". 

• 

Niemniej watne zadania stawia budżet przed rolnictwem, prz~­

~naczając w ramach samych tylko inwestYCji na dalszy jego rozwój 
'1 meChanizację kwotę ponad 123 miliony złotych. 

,Ogólna Ilość POlU-ÓW wzrośnie u nas o dalszych 1 ośrodków 

wyniesie pod koniec br. 22 oArodld. Park maszynowy w POM-ach 
wzrOŚnie o nowych 150 traktorów. W wyniku dalszej mechanizacJi 
pracy w rolnictwie osiągnie się zwiększenie wydajności z ha w po­
~ównanlu z rokIem 195~: pszenicy o 5,1 proc., w tycie - 8,6 proc., 
w ziemniakach - o 5,5 proc. i osiągnie się w bieżącym roku nastę­
pującą przeciętną wydajność z ha: pszenicy 12,2 q, w porównaniu 
,lo 9,9 w roku 1938 - żyta 11.3 q w porównaniu do 9,8 w latach 
przedwoJennych. 

Z og6lneJ SlImy 123 miliony złotych przewidzIanej na InwestycJ. 
"" rolnictwie 45 proc. lIrzeznaczonych jest na budownictwo gospo­
darcze l mieszkaniowe w PGR-ach, z tego naJ\ylęcei w pow. luba­
czowsklm, przemYSkim, jarosławskim, lesklm I sanockim. Widne, 
czysto utrzymane obory spółdzielni rcollukcyjnyeh są przedmiotem 
ogolnelo ~eresowania wszystkich spóldzlelców. 

WIdza Lutlowa wfetką troską otacza zdrowie obywatela. Tylko 
zdrowi, zdohll do pracy I Obrony obywatele mogą budować so­
eJallzm I umacnfat stl~ Polski Ludowej. Obecnie w każdym niemal 
powiecie maąty .~~pltał 1 wzra!ta stale zdolność USługowa tych szpi­
tali. Pomlm/ł wielkich Jut osiągnięć wydatki na dalszą rozbudowę 
,lu 'bT zdro,yła w br. wzrosły. Budzet na ten cel w lakresle samych 
Inwestycji p~l."lZnacZa ~olo 9 milionów złotyCh, z czego pewna su­
ma pneznaczona lostanie na dokol\czenle budowy 'Szpitala w Sta­
loweJ Woli, w wyniku czego uzyska sIę !~I łóżek oraz na ds.lSlIlł 
rozbudowę san3torlum gruźliczego w GórnIe pow. Kolbuszowa. 

Ze szk61 plelęp1arsklch wychodzą nowe kadry wysol<oltwallfl­
kowanych plełęgnlarek zasilaJąc wcląi Jeszcze I>zczupł:r personel 
ualzych IZpliaIJ. 
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Już nie książka szuka czytelnika, lecz 
czytelnik książkę 

W lewym skrzydle Ookazu' 
oytur nocny: Apteka Społeczna lego gma<.:hu Domu Kultury. I 

Nr 2, ul, Grunwaldzka kturego. uroczytile olwarcle 
Apteka Spoteczn. nr ł, ul. 04- od by!o się niedawno, mieś<:l 

browskteio 66, (tel. 10-34) się teatr, czytelnia, świetlic::! 

Po;otowle Ratunkowe: ul. Obroń 
ców StalInaradu 29. tel. 09 

Straż Pożarna: (ul. MickIewicz. 
10), tel. 08 

Itp. Na jednych z drzwi wid 
nieje napis ł:HBLIO'l'EKA. 

Utwieramy Je 03tro~nle I 
zamykamy za sobą moWwl·.;) 
najciszej. Jak zwykle \1; 
przedwle,czornych god;:ln!lJch, 
W niewielkiej, pięknie urzą­
dzonej sake, jest dosyć lu­
dzI. Bibliotekarka Wanda 
Hlklert chodzi między półkJ-

PA~STWOWY TEATR ZIEMI mi, wspina się na drewnia-
RZESZOWSKIEJ: "Dwa tygoQ ne &::hodkl. aby dosięgnąć 
nie w "RaJu" - godz. 19. wy~ej umieszczone kSicjikl. :'I 

na.stępnle wypisuje wypoży­
czone numery. 

- Pani życzy sobie Szolo­
chowa "Zorany ugór"? - za-

'IUZEUM OKRĘGOWE w IiZE- pytała Drabkową, która przy 
6lła poży-czyć ksIążkę. Ni~­
stety w czytaniu. Ale może 
"Szaloną" Kraszewskiego -
zochęcała Wanda. 

SZOWIE: Rynek 6 - czynne 
od godz. 10 - 15. 

MUZEUM W LANCUCIE: czyn-

lychksląż-ek Jest ma<ło w ol· 
bIlolece. Trzeba koniecznie 
zasillć bibliotekę przy WS I{ 
nowymi tomami książek, bo 
przecIeż z każdym clni~m 
liczba czvteln ików w zrasta. 
Mimo us'llnychstarań prz 2-
wodnlczącego Rady Z~klado 
we) przy WSK tow. Ja:,ubow 
sklego. Zarząd Główny Zwią­
zku Zaw. Metalowców w 
WarszawI,e, przydziela na za­
kup ksląŻ€k wciąż za małe 
fundusze. • 

Bar.dzo dobrze przebieg" 
kon-kurs pt. "PoznaJemy 
współczesną literaturę pol­
ską" pod kierown:cl we 111 

WC!dldy Hiklert. która na· 
prawdę trosz'czy się I werblI­
je COl"?Z to nowych uoestni· 
ków. ZdobYła .:uż 30 .zapa!o 
nych" uczestników. Oczywi­
ścIe dysPQnuJę odpowlednlq 
llośclą książek, niezbędnych 
do konkursu. 

BibliotekarKa Wanda Hi­
kiert, Jak zdołaliśmy lauwCl' 
żyć nie ogranicza się tylkv 
dQ mechanicznego wydawa­
nia książek, przeciwnie, Jest 
doradcą czytelników, chętn:e 
sama podsuwa ksIążkę . .Ies/.­
cze niezdecydowanemu czy­
telnikowi. 

Na to, co robotnicy I pra­
cQwnlcy z rzeszOowskleJ WSK 
czytają I co Ich najbardziej 
Interesuje, znajdżlemy Qdpo­
wiedź w kartach czytelników. 
Te nIeraz pośpiesznie naplsa 
ne numerki odsłaniają nam 
żywego człowieka, pokazu.lą 
jegQ zainteresowanie, zamlło 
wanie. 

- Już nie ·k~iążka 6zu~a 
czytelnika, locz czytelnl:i. 
książkę - z zadowo'~niem 
w głOSie powiedzIała \Vanda. 

W. Preneta 

'ne od godz. 9 - 15 
- Proszę panI. dla mnie W . d 't d . t 

jakąś I<siąż-kę· Ale dobrą - ezwa me o wspo zawo mc wa o sprawne 
domaga się Pańczak. • d kł d 
tkI3~~~~~~ ~fęOored~"ot~~~ I O a ne przygotowanie szkół do nuwago 
nych blhllotekarka. już roklJ szko·lneuo APOLLO: (ul. oymnlcklego 2) - wszystko "wyczytał". No- 1. . o 

"Sadko" (prod. radzIeckIej) - wych k~ą~ek na razie nie ma Pl'ezydlum Gminnej Rady 
godz. 18 I 20. my. Drabkowa I Pańczak bl·· NarOodowej w Trzcbownlsku, 

PRZODOWNIK: (ul. Pstrowskie- ją "re\(ordy" w czytaniu. wzywa do współzawodnictwa 

Narodowej w Blaźowej wzy 
wa do współzawodnictwa o 
należyte pri!yt?otowanl~ sz.kól 
tamtejszej gminy do nud<:ho· 
E\7.ąeego roj>;u szj{o!nego I 7-0' 
l)()wlązuJe się w terminie qo 
15 sierpnia wykonać nast?­
pu.lą~ prace: przyg{)tować 
trzy nowe Izby lekCYjne dlJ 
s7.kół w BI!\ke, Hąkolówc€. 
Woli I PiątkoweJ, wybudo­
wać 8 p!eców kaflQwych I po 
praWić 7 stąryeh, 7.akuplć 5G 
stollc7.ków~ 70 ławek. 72 
krzeseł. 6 tablic I 6 sr.af. Zna 
patrzyć nauczycieli w opa'l. 

110) - "A po &Dbacie jeat \'Ile- Zresztą ja tu mam dużo o sprawne I dokładn{"! przy-
dzIela" (pl'od. NRD) - iodz, 18. "przoduJących" czytelnl'ków. gotowanie szkół (lo nowego 

Nawet nie muszę za,glądać do roku szkolnegOo 1953/54 -
spisu, bo na .pamlęć Id Prezydium Gminnej Hady Na 

Dlaczego 
7.Mm. Np. Lapkowskl, Nliew rOodowej w Słoclnl-e. 
skI, Zahlńskl - to pracowni· Prezydium Gminnej Rady 
cy WSK . Narodowej w Trzehownlsku, 

Lukllńskl przegląda kata- zoboWlązuj-e się; przeprowa-... Spółdzlel'1!!l Inwalld6w 
,.Spólnota" (ZCłkłnd Krawie,: 
ki) przy ul. Gałęzow.sklego 
"nie może" od dwóch mles\ę 
'--Y tj. orl chwili 7.1'Oblenla u 
brania dokonać poprawki rę­
kawa \I marynarki ob. W. 
G.? Ob. W. G. od dwóch mi" 
slęcy odwl(;dzl systematycl­
nie klika razy w tygodniu, 
wymlenloną spółdzielnię I 
zaW6ZO t>'f)otyka się z tym 6,1-
mym: "jutro". ,.poJiltrZ€", 
,.miellśmy remanent". "mlc 
llśmy bielenie sklepu" ltd. 

log, nie wie co poży'czyć. De dzlć remont wewnątrz WS7.yst 
cyduJe się na .. Bieg do Fril.- kich bUdynków szkolnych na 
gala" StryjkowskIego. terenie gmlny,zapu,§clć pod 
. - Proszę pani - nic nie łogl pył~)1tonem, oszklić l 0-
ma nowego? - pyta Lukliń· kltQwać okna w budynkach 
I>ki. Jut prawie wSlystk!e 6zkolnych, zaopatrzyć w 100 
znam.. proc. szkoły w węgiel I drze 

Z takimi "skargami" 7.e wo, przeprowadzić Instalację 
strony czytelnikÓW \\'&.'1dn elektrY'C'7.ną w budynku sz·kol 
6poty-ka się' codzlennł~. nym w Ja.sionc'8, otynkować 

- Liczba. !ch 7. każdym budyn,ek szkolny w Za,czer-
dniem wzrasta, dzisiaJ zano- nlu, ogrodzić obeJ§cle szkol-
towalam 627 czylelnlka ne w Trwbownisku, tukaw-
mówi - a lestuśmy w posta- cu I Lą,c-e. zido,żyć podlogę w 
daniu. tylko 2.420 tom6w. A Jednej klClSleszkolnej w Za-

Sądzimy, że kierownictwo pomyśl~ć, że z c.hwil'!. pow- czernlu I Lące, zaopatrzyć 
Spólozle:nl Inwalidów "Spói- stania hlbliotekl w 1051 r. szkoły w konieczny sprz~t. 
nota" zro7.uml-e wreslcle, le było 260 kslątek I 90 ... czy Do oceny wsp6łzawodnlc-

telników. • twa zootała powołana gmIn-
tego rQdzaJu wypadki. n1e Ou~ą poczytnOOclą cieszą na komisja remontowa w 
przysparzają klientów lecz elę klasycy literatury p<1!- Trzebownlsku,. która winna 
przecIwnie zmnIejszają Ich 11 SkleJ - Hras7.cwskl, Prws, przeprowarlzlć kontrolę VI 

1 I ż t ki i c ci we Orz-es~kowa, Hoblety poozu· dn.la>Ch c{\ 15 do 20 sierpnia 
tz Ję e a e n eu z. kują Ilteratury piękne,!, mó- 1953 r. 
'lWodlenle klientów nie po- wlaceJ o t.'{(:lu I wAkek<r * * * 
wtórzy się więcej. blety współcze6neJ. Nlest€tj Prezydium Gminnej Ra,dy 

~~~~ 
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J!'~\.~~~~~~~I1IIEW~TA ~ 
- . .. nVIW\AM!L i1ił(tJ1SSW:M~J$/~ -
-.. A więc rozstajemy &Ię,., Ciągle m! się zdaje, te pozna-

liśmy się wctor:!J, a tymczMem będziemy WKrótce święto­
wuć srebrne wesele. 

Uśdsnęła go mocno. 
- Mitlu, ja I tam będę z tobą. Pam!ętaj!. .. 
Mlnajew pisywał. CZęSto, wiele opOWiadał o :\ll1el'yce. 

Ola się śmIała. Pisze jak do gazety - można wydrukować ... 
W liitRch od 011 dopiGywal: ' .. Pamlętąm" albo "Jestem 
pl-ZY tobie, jak na kurhanie" -,. ale nigdy nie skarżył się 
na sam~nooć, 

. Wiadom~Ć, te amel'ykańs.ka poliCja are~ztowała Mlttę, 
zas:-;oczyła Marlę Mh:haJłownę: włamie poprzeunlego dnia 
otrzymała list od syna, pisał, te był u senatora. kt6ł'y p~ 
częstQwał go najplel'lv kompotem z majonezem. a potem 
sICynką z palOtlym cukrem, Marla Ml!)hajlowna Śmiała się: 
.1ed~ątam niesma-cznle, ale tołądek M!Ueńka ma zdrowy, 
Dobrze, ~e mówił z senatorem, na pewpo mu powiedział, te 
Jut czas Się uspokoić, nie m~. p~ecld W(:lllt grOozI\!· lu­
dziom bombą, .. 

... Ola zastała Ją we łzach. Ol. jut wledtlała. co się stało 
l.MlnaJewem. Zacz,ła mówiĆ, te wkrotce wszystko się wy­
jaśnt :te nasi nigdy nie rostawlą MIU bez opieki. te za kil­
ka dni zoo tanie wyp,-!szcrony I wrócI do domu. Amerykanie 
będą musiell jes-zae pn:epraszać I ukara\! Winnych, choćby 
dla PQzoru. MówIla z takim pr:ekonanlem, te Marla Mlchllj­
IOWńa uspokoiła się nlołoCo.. l posila do kuchni szyko.wać 
kQlacJę. Miała wrat.enle, te zaraz usłyszy dzwonek, to. przyj­
dzie depe.sza - Mitia wraca ... 

Ola poozła za parawan - stało tam Miko. Długo sIedzIala 
patrząc na fotografię Mit\. Zdję<:le było robIone przed wy­
jazdem, fotograf pOlJoCzał: .. WłOoskl proszę przygładzić 
I główkę przechyllć w prawo" - MUla uśmiechał się -
zawsze sIę t!ik uśml~hał. kiedy cluł się nieswojo. Ola czula 
niepokóJ. miała ochotę dokądś biec, pytać, CIy 5ą jakieś 
wiadomo.1cl. Robiła sobie wyrwty: dloozego z nim nie po­
Jechała? Bylibyśmy teraz razem, jak ua kurhanku .. _ Tam 
chwilami' te~ było. strasznie, ale wówczas myślałam: ten, kto 
zootli~ na tyłach, u Niemc6w - ten ,jest naprawdę bohate­
rem. LaLwo. jest tri':ymać się, kiedy wok6łs~ swoI. A Mltla 
jest tera~ sam, ani Jednego 'Przyjaznego spoJrzenia, nikt do 
nIego nie przemówi po rosYJsku... Okropne! 

Wet:izła Marla Mlchajłowna. Ola dl'gnęla Jak gdrby ją 

złapano na gorącym uczynku I uśmiechnęła &ęp06plesznie. 
- Oleńko, odgrzałam ci kotlety. Siadaj ... Nie mo~ę się 

uspokoić. 
- Mltla niedługo wróci, zobaczysz. 
- Czekaj, nie Q tym mówię ... Rozumiem, te muszą go 

wypuścić. przeclet paszport ma w porządku ... Ale Jeśli oni 
Idą na takle rzeczy. to znaczy, te oehcIl wojować. Jąk Hi­
tler." Czy 001 nie mają matek? Zabić człowieka łatwo: raz, 
dwa - l Jut po. nim. Ale spróbuj urodzić, wykarmić. wy-
niańczyć. ZWierzęta przebrzydłel • 

...Przez całą n()c Ola myślała o MInajewie. Bała się poru­
szyć, westchnąć, wiedziałe, te Marla Ml<:haJłowna nIe śpi, 
nasłuchuje, Ola miała taką naturę, te nie umlłiła się wy­
wnętrzyć. PQpłakać razem z Marlą Mk:haJłowną. WspQtnI­
nała Mlnajewa, odwrót, Stalingrad, długą drogę do Berllna. 
Miała wratenle, te siedzi przy telefonie polo.wym l p~wta­
rza: "Tu Dtwlna, daj ,,~ask6łkę" pękają miny l poclęk!, 
Mlnajew krzyczy: .. POWiedz: Alperowl: trzymamy sIę! I tQ 
rzeczywiście była prawda, wytriymal! I doszll do. BerlIna ... 

Swltało. Ola umyła się, przygQtowąła śniadanie. Marla 
Mkhajłowna spojrzała oanlą badawczo: 

- Czegoś taka ilIada? Nie Ilpała,ś? 
- D1a<:zego? Spałam. Wiesz co. woJny nie będzie,' 
- Myślisz, te dadzą się prze~9Ilać? . 
- Nie wiem. PrawdopodQbnle nie moina Ich przeknnać. 

Ale wojny nie :będzle. Myślałam w n<lcy o tym. Jaka W nas 
tkwi siła. w katdym z nas. OnI sIę nIgdy nie odwałą l . aa··· 

Sprawa Mlnajewa, któn\ we. wrze§nlu 1948 r, uJmo­
wała się prasa amerykańska. wkrótce została zapomniana; 
Jednaki<.'l w ciągu ośmiu miesięcy była przyczyną zdenerwo. 
wania dla ludzi bezpośrednio z nią ZWIązanych: dla samego 
Mlnajewa, M~.rll MlchaJłOowny, Oli, radcy ambasady Dani­
łewsklego, pułkownika· Robertsa, cżlonka Oepąrtąmentu 
Stanu Bernoona I wreszcie prQkuratora Morryea. PrQkurator 
mawiał potem: "Lekarze sadzali mnie na głodową dietę, 
zmuszali dQ tegOo, żebym się zajmował glmna,styką, a po­
mógł mi ten łotr: stracHem w ciągu zimy Jedenaście funtów" 

Minajew niesłusznie oskarżał autO>l'ÓW InstrUkCji o całkó­
witą nieznajomość rzeczy: Roberts potrafił fałszOować dOku­
menty; Jednakie tym razem nie zadał so.bIe zbytniego trudu 
- nie szło mu bowiem Q proces sądowy, ale o krótkotrwały, 
lecz efektowny skandal. Instrukcję o wysadzeniu fabryk w 
Tennesee napIsał na poczekaniu, troszcząc sIę nie tyle (') 
prawdopodobieństwo, ile o nagromadzenie. Ookropnocie!. które 
by mogły wstrząsnąć Amerykanami. Instru~cję. przetłuma­
czył niejakI. Romanlenko, wspólpracownlk pisma "Amery­
ka", który uCIekł z Hljowa przed trzydzIestoma laty l Jut 
zapomnl~ł rJ"Syjskiego języka, (D. c. n.) 
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Dokąd jedziemy na wczasy ~ 
Wczasy kraJoznawcle dL! 

turystów I krajoznawców za­
pewniają wypoczynek w kll­
ku domach wClasowy~n lub 
BChronlskach na ściśJ,c okrf'­
ślonych szlakach. Wyjazdy 
na poszcze~ólnych szhkacll. 
rozpoczynają się co 2. 3. 4, 
5, dni - zależnie od trasy -­
(od czerW.ca do końca sierp­
nia). 

Na mOI'w - Na S/S "Pan­
na Wodna", Wcza.sowlC'te 
przez 7 dni mleGz·kają na stat 
ku mOorsklm, odbywając rej­
sy wzdłuż wybrz,eża z Gdyni 
do Ustkl Ooraz po Zatocx' 
Gdańsk!eJ. Turnusy roZpOClj' 
naJą się w każdy poniedzia­
łek od 23 czerwca at rio kotl 
ca slerpnla. . 

Nadmol'6kIe. Szlak Woliń­
skI. Pobyt w clag'u 14 rlnl w 
&::hronlskaeh PTTK w Szcze­
cinie, w Swlnoujśclu. Między 
zdroja'ch I Dziwnowie. Prze­
jazdy - statkami, autohusami 
PKS I ko!ejaml. Dodntkowy 
koszt przeja,zdów - ąO zł. 

Szlak KołQ'brzeskl. Pobyt 
w doma,ch wypoczynkowych 
FWP w okresie 14-dni w 
Niechobrzu, Ustroniu Mor-
skim, Mielnie, Darlówk:!, 
Ust.ce. Prz-ejazdy ko)eJaml. 
autobusami PRS i sl .. tklol1\ 
Dodiltkowy koozt przejazdów 
-,. 50 zł: 

Szlak SławińskI. P~byt 
prze7. 14 dni w schroniskach 
PTTK w Darłowie. Ustec. 
Słupsku I Leble.· PrzeJa,!-dy 
kole.laml i statkiem. boda~­
kowy koszt przejazdów - 40 
złotych. 

Naq jezioramI. Mazury 
Qarbate. D<llina Wielkich Je 
zlor MąwrsklJCh. Pobyt w 
cląg\l 14 dni w domach wy­
poczypkowych FWP w Wyd· 
mlna.ch, Mikolaji<ach I Rocla­
nem~ Przejśłzdy koleJą i stat­
kami po jeziorach. Dodatko­
wy koszt przeJazd6w .!.... 24 
Złotych. 

Wzdłuż D1>llny Wielkich 
Jezl9r, Pobyt w schronl.-i· 
kach PTTH w Olsztynie, Ru­
cianem, Mikołajkach I WJlkJ­
sBch. Przejazdy .koleją i (itRt 
kłem po je~lorach. [Ą~C:atko 
\\'y kCGzt przejazdów - 40 
~łotych. . 
.. Szlak kanałOw. Pobyt 1,1 
dniowy w Gch ron i:sk ac li 
PTrH w Olsztynie, Piław­
kach, Elblągu I Fromhorku. 
PrzeJa7.dy kolejami Istat· 
klem. Dodatkowy koo~t pr~~ 
ja.zd6w - 45 zł. 

Skrajem puszczy PIsktej. 
PQbyt 14 drllowy w schronis 
kac h PTTH w Ois7.tynle, Hru 
tynt; Ham\eniu, Mlkoł!łJkach 
I Orzy&zu. PrzeJa7.dy koleJa~ 
mt . I litątklem.· OOdf\tkowy 
ko.~zt przejazdów -:- 39 7,ł. 

Szlak KarkonoskI. Pobyt 
14 dniowy w sChrQnl$­
ka<:h PTTK w Jelool.s:j G1· 
fl>e, na Hali Szrenlcklej, ria 
Przeł~zy l\ilrkonooklej pod 

Snl,cźką ("Samotnia") I ., 
Karpaczu. Z Jeleniej GUi'y 
dojazd do SzklarskieJ I-'oręl:Jy 
autobusem (koszt ok. 8 zł), 
następnl.e pieszo do łiaj·p.l· 
eza. 

W Kotllnle Kłodzkiej. p.).. 
byt 14 dnioWY w doma-~h 
wypo~zynkowy~h FW1> W. I~u 
dowie, Karłowk~. (PTfh!, 
Dusznikaeh-ZrlroJu, DłllgOpO­
lu I Międzygórzu. Prz8J<l/' 
dy kolejami I autobusąmi 
PKS. Dodatkowe k03zly prze 
jazdów - 30 zł. 

W Karpata,ch. W Besk i . 
dzle Sląsklm. Pobyt przez 1,1 
dni w schronlsk&~h gr',rsklc'1 
PTTK na KlIm:czoku, Blatni. 
RównIcy, ~aranlej Górz.e i 
Skrzycznem. Na cał-e.1 trasie 
przejścia pieszo, ewentu,qlrJ.:~ 
doJazdy autobusami - 20 zł 

W Tatrach, Pobyt IV scil", 
nlska.ch 1.-''1''1'1\ w L..ukop'ioI1em; 
na Urnaku, KalatówbdJ, He< 
11 GąsienicoweJ i w Hoztvce. 
Przejścia p!esZo górami ew:)!' 
tualne dojazdy autobusamI 
PRS - 2U zł. 

Tatry - PienIny - Be:> 
kld SądeckI. Pobyt w uC)­
ma,ch wypoczynkowych FW P 
w Zakopanem, na Bukow!nl-e, 
w Czorsztynie, Szczawnic:>,", 
Piwnl-czneJ I Krynicy. Prze­
jazdy autobusami· PKS, tral· 
wami po Dunajcu I ko­
lejamI. Dodatkowy koszt prze 
jazdów ok. 49 zł. 

Holarskl-c. Szlakiem 1\0' 
łobrzesklm (Bu,trz wyżej po, I 
"nadmorskl,o' (w data,::h 1J.. 
VII. I 10 VIII. Szlakiem TJ' 
try - Pieniny - "Beskid S~ 
d<>ckl (patrz wytej pod .. \'/ 
Karpatach") w dniu 2. VIII. 
1 Szlak1em Hlodzk!m ()lal rz 
wyżej pod "w Sudetach") w 
d:ttach 19. VII l 18. VIII. 

SkIerowania na wczasy", <> 

.loznawcze za~willaJą każ!i,.c· 
mu pobyt I doskonale wyi.y­
wl,enlo na tra;:;ie wybrane,so 

. szlaku. Wyjeżdzając na WCZJ 

sy krajoznawcze - zab;'2ran(l 
ze sobą rz<?czy zapakUj dJ 
plecaka, gdyż wal1lkl I p:..­
kunkl ręczne uniemożliwiają 
wszelkie marsze, WeŹ też wy­
godne obuwie I odzl~ż nlekr~ 
pUJącą ruchu. . 

Skierowania "kr.a.loznawCl·~ 
wybieraJ' tylko wÓwc7.as, gdy 
jesteś zu~łnle zdrów Ilu­
bisz piesze, dalsze spacery. 

Skl'2rowan!a ulgowe wycla­
Ją Hady Za,kładowe, skjcrowa 
nla pdnopła,tne - PowlJtC)­
we Biura Sklerowal\ FWI~ 
przy Powiatowych Radnel! 
Zwl~zk6w Zawodowych. 

Sk!erowanla ~łnoplatl!e ! 
dla <:złonków rodzin zl 490, 

Opłaty za skierowania. ul, 
gowe przy zarobka.ch mi:o· 
slęcznych brutto wynoszą: 
od zł do zł •. zł 

600 . .. 120 
601 1000 . • 1.50 

1001 wzwyt _ 220 

Ruch wspÓłzawodnictwa festiwalowego 
mDbilizuje Splrtowców dl podniesienia pJziOIDU 

wychowania fizycznego 
Do współzawodnictwa fe­

stlwalowegoprzystąpm rów­
nlet sportowcy przeworskleJ 
SpóJni, kłón:y zobowIązali sIę 
przekroczyć plan klasyfika­
cji sportowej o 30 proc., zbu 
dować trzy boiska do slat-
k6wkl, zorganizować trzy 
wyjazdy do Okolicznych 
LZS-ów,. przebudować blet­
nlę- LekkoatletkI Anna lto­
rębna l Alicja Morawska roz 
poczęły pilne . treningi, by 
.. dobyć II klasę sportową w 
ramach pOdjętych %obowłą­
zad_ 

ReallwJąc podjęte zobo­
wiązania w ra~ach sport9~ 
wego. czynu rest1w~lQwep'o 
zorganizowano na terenie po­
w!atu lesklego dwa nowe 
LZS-y. a tOo w gromadzie Ma­
kOwa I G6rzanka. Równocze­
śnIe pracownicy etatowi 
PKKF - Lesko zoboiVlązali 
się pro.waqzlć systemalyczną 
pracę poIltyclną w spółdzlel­
n! produkcylneJ na terenie 
gminy Lukowe. LZS Olcho­
wa wykOonując podjęte zobo­
wiązanIa zwerbował do swych 
szeregów 8 nowych człon­
k6w, KS Spójnia w Lesku 
lobowl'lzało· się zakończyć 
zdobywanie odznak SPO I 
wykonać plcln klasyCl!~as.jll 

~portoweJ w 120 proc. do 
dnia 2 sierpnia br. oraz u­
dzielić fachowej pomocy 
LZS-om HQcz6w I Ballgród. 
Członkowie LZS Solina przy 
stąpili do budowy boiska pił­
karskiego. a LZS C%aszyn 
z9rganlzQwał dwie nowe sek 
cJe tenisa ~tołowego l .strze­
lecką, 

SRS prty Szkole Podsta­
""()wej .. , RUdniku zorganizo­
wało· w ramach zobowiązań 
f~UwQlow~ch spartakiadę 
slkolną. Ogółem startOow,\ło 
w spartakiadzie 102 ucznluw 
w tym 72 dZlewcząt.Podob­
ne spartakiady odbyły się w 
Stalowej Woli w szkole TPD. 
Umowę o współzaWOdnic­

twie festiwalowym zawarli 
sportowcy Tecbnlkum Mecha 
nlcznego w Ropczycach z mło 
dzieżą Zasadniczej Szkoły 
Metalowej. W ramach współ­
zawodnictwa w wymienionych 
kołach "Zrywu" zwięl<szy się 
liczba członk6w o 20 ucz' 
nlów, przekroczony zostanI" 
plan zdobywania· SPO o 30 
proc_ oraz nawiązana ZQsta­
nie łączność % LZS·ami Wit­
kowlce, Chechły l GncJolce. 

Drllk. Rzesz. Zakł. GrafIczne 
. S-4-1l122 


	1953_157_001
	1953_157_002
	1953_157_003
	1953_157_004
	1953_157_005
	1953_157_006

